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d Z równą szczerością podniosłem didatnie i 
uje’ ma strony działalności byłego Koła. Dodatnie 
stro y tycza się ogó' \ego do] itycznego kierunku 
.i wi awionych zasad s7- przyniosły krajowi ważne 
k o r  *ci, dały Polakom w Austrji stanowisko, 
któregD nie trzeba lekkomyślnie marnować. Błędy 
Koł ' były raczej natury taktycznej, były to po 
na’ ększej części peceuta omissionis. W skutek 
ty?  nłędów nie osiągnął kraj tego wszyst :iego 
cy '• T się należało, stanowisko Koła i Polaków 
zoł 1 zachwiane. 1 ^

Gdy tedy na wąg,#kładę zasługi i przeu uy 
K oła byłego, mniema/a wbrew bardzo rozpowsze
chnionej w Kraju oj ji, że dotychczas zasługi 
stanowczo przeważaj-. A jednak śmiało wykaza
łem błędy i czyniąc to spełniłem mój obowiązek, 
bo tak jak szło w ostatnich latach dalej iść nie 
może, jeżeli nas wreszcie nie mają spotkać c.ężkie 
'-leski i zawody. Błędy często ponowione, chwiej- 
ńość, brak jasnego programu, zbyt względne ule- 
g im e  woli pojedynczy h jednostek—wtedy nawet, 
kiedy ich czyny n iezupełn i., odpowiadają po
przedniej ui hwale Koła, muszą wreszcie zniwe
czyć powagę Polaków w Wiedniu. Powiedzą, że 
Polacy to ludzie, którzy nie umieją chcieć, że nie 
uZeba brać na serjo ich żąd/ń. że na to. aby ich 
utrzymać przy dobrym 'humorze wystarczą kom- 
plimenta. A jeżeli Polacy odważn e nie zajrzą
0 bobo wie w oczy, jeżeji z drugiej strony ich po
stępowanie nie będzie *akie, iz nawet zła wiara 
nie będzie mogła twie. fflić, iż pojedyńcze osobi
stości w Kole bawi ' się interesami niezgo- 
dperni z charakterem uoselskim, urośnie niego
dziwie baśń, przez naś wch przeciwników głoszo
na, P' Polacy dia tegepak  skorzy do ustępstw w 
sprawach krajowych, p nie waż są pomiędzy nimi 
wpływowe osobistość. j* dla których polityKa 
źródjłem dobrych interf 4iw. Aby uniknąć tych przy
szłych a groźnych śzk- iedów trzeba było wykazać 
minione błędy, redukuj 'je  przytem do słusznych 
rozmiarów omyłek alb grzechów  powszedneh.

Tyle o przeszłość.’j Spotkał mię ten zaszyt, 
iż znowu postawiono tpoja kandydaturę do Rady 
p»ustwa. W obec tegu jest moim obowiązkiem 
powiedzieć, jakie stanowisko zajmowałbym w 
nowym Kole. Otóż pragnąłbym przedewszy- 
sttiem , aby nęy e  Koło w rzeczach zasa
dniczych i najważnr>jszych wstąpiło w ślady 
sweg )' poprzednika, .by stało przy zasadrie 
autonomji krajów i równouprawnień.a narodowo
ści, aby u siebie"StRBgło zasady wypowiedzianej 
w roku zeszłym a stanowiącej o niezgodności 
mandatu poselskiego zpewnemi zresztą dozwolo- 
nemi zawodami. Będę. się domagał tego, ąby 
Koło zawarł.) napowr"! sojusz stały z temi ży
wiołami w parlamencie, które podobne zasady 
wysnają Będę się również domagał, aby 
oa raz sformułowało najważniejsze żądania kraju
1 postarało się o odpwiednie dla nicn pomieszcze
nie w programie prac. tSądzę, że temi żądaniami 
w tej chwili powinno -być w pierwszym rzędzie 
uchw aleni funduszu na regulację rzek i zała
twienie kwestji indemnizacyjnej. Obok spraw 
ściśle krajowych staną na porządku dziennym 
sprawy ogólniejszej natury, a obchodzące ściśle 
krajjnasz jako t o . ugoda z Węgrami, reforma 
taryf kolejowych a  może także reforma admini- 
nistracyjna i sądowa. Trzeba koniecznie, aby się 
Koło ód razu i zawczasu zajęło temi sprawram 
tak, aby nie zostało zaskoczone przez fakta do
konań

Ministerstwo hr. Taaffego wyjdzie z nowych 
wyborów wzmocnione, opozycja będzie liczebnie 
8 ,bszą a może także mniej zwartą. Stronnictwo 
autonomiczne nie będzie jednak czyło dwóch 
trzecich większości i nie będzie mowy o żadn„ ch 
konstytucyjnych zmianach w ustroju państwa, Mi 

m o  to Rząd móże działać w kierunku zgodnym 
a przekonaniami, które tu wygłosiłem, tak za po
mocą wniosków stawianych w parlamencie juk 
przez akcję wła>ną administracyjną. Może dążyć 
do wzmocnienia autonomji krajów, do równoupra
wnienia narodowości, do naprawy finansów przez 
podniesienie dobrobytu, do równego uwzględnie
nia potrzeb wszystl :?h części monarehji. Na 
tej drodze będę usilnie popierał Rząd; będę za- 
ci( cie walczył z przeciwnemi dążeniami, zkądby- 
kolwiek pochodziły.

Żywioł, którego dotąd nie było prawie, zjawi 
się obecnie w izbie, — mówię o reprezentantach 
tak zwanej narodowej partji ruskiej, którzy we
szli do Izby dzięki poparciu polskiego Komitetu 
centralnego, i któ-zy wzmogą szeregi partji auto- 
nomistycznpj.

Wszak wszystkim już znane moje w tym 
względzie przekonanie — uważam tuk zwaną 
sprawę ruską za rzecz wleice poważną. Jest ona 
wyrazem budzących się aspiracyj tłumów, j a  
charakter szczerze demokratyczny, w wielkiej mie
rze rewolucyjny — jest zaprzeczeniem całej pra
wie dziej,jw przeszłości kraju naszego i wyra 

|. Zem owego ruchu nowych warstw społecznych, 
ktćregc nikt w Europie dzisiejozej przebojem po
wstrzymać nie zdoła.

KlaSj histeryczne, warstwy konserwatywne, 
nazwane u las stronnictw m polshem , mogą ża- 
tewać, że. aki ruch powstał muszą tnę z nim 
liczyć Usiłowaniem męża stanu, godnego tego 
imienia, powinno być: wyrozumieć narodowy ruch 
ruski, wyLZukać w nim dodatnie stiony i za ich 
pomoćą pracować nad dobrem krjy.i i dążyć do 
postępu ludzkość., a to Łembardziej,. że ruch ru 
*k wzedstewia także jedną stronę zasady naro 
■dowości, ua któiej zwycięstwie budujemy nasze 
nadzieje /

Dotęu jednali, nie łatwo było znaleźć ludzi 
j należących do partji raekiej. z którymi wspólna 
p raca  byłr.by możliwą. Nąjpierr wystap;li tak 
nr*u: śwdętojurcy, demokrac* teokretyczni, ktń- 
rzą marzyli o chłopskiej gminie pod przewodem 
kstięży wschodniego obrząd1 ', Demekracją ich 

Ibytło przedewszystkiem przeciwstawienie księdza

szlachcicowi — wyrazem narodowości było prze
ciwstawienie obrządku wschodn ego zachodniemu. 
Zgodnie z tradycją bizantyńską pragnęli cezury 
zmu zgniatającego szlachtę i Kościół łaciński. 
Naturalna droga zaprowadziła ich w objęcia ^.o- 
sji. Sprawa ich nie miała nic wspólnego ani 
z narodowością ruską, ai i z postępem ludzkim, 
ani z aspiracjami ludu. NiepoaoL_a yło się po
rozumieć z em stronnictwem. Miało zuaczenie 
tak długo jak długo cieszyło się opieką urzędo
wą, potem łatwo runęło.

Coraz potężniej rozwija się drugie stronnic
two ukrai Hkie. Ono jest azczerze, radykalnie 
demokratyczne, istotnie narodowe, ruskie nie mo
skiewskie. Ono przemawia do ludu języ*iem te
go ludu, wytwarza coraz poważniejszą literaturę 
ruską i wypowiada hasła, które kiedyś mogą lu
dem całym ruszyć. Niestety kto wierzy, że przy
szłość może się tylko rozwijać na podstawach da
nych przez przeszłość, Ho przekonany, że pano
wanie bezgranicznej gminowładnej demokracji 
utopią, ten nie bez obawy musi spoglądać na dą
żenia dzisiejszych Ukraińców. Dotąd marzą o na
rodzie chłopskim i chłopskiej wszechwładzy, w 
naiwnej nieznajomości surowych praw h is to r j, 
świadczących o tem, że gmin sobie samemu po
zostawiony idzie zawsze przez anarchję do de
spotyzmu i że równość zupełna da się tylko po
godzić z powszechną niewolą. Dotąd Ukraińcy 
przedewszystkiem walczą,ze wszystkiem eo kon- 
serwatywńe w kraju, a ze to wszystko ma tra 
dycje polskie, przeto nienawiść do Polot głównem 
H iłem wielu z partji młodej. W imię tej nie
nawiści łączą się ze starą partją świętojurs ą i 
kokietują nieraz z Rosją. Boją się zgody społe
cznej w kraju, poczuwają się do sympatji z naj- 
fantastyczniejszemi rosyjskiemi prądami; z nimi 
także tedy trudna zgoda.

A jednak niepodobna nie uznawać rozwoju 
ruskiej narodowości, niepodobna ruskiemu ’ęzy- 
kowi nie dać poh do naukowego i literackiego 
rozkwitu, nie podobna mu odmówić tegc stanowi
ska w szkoje i urzędzie, które jemu się należy, 
a to wszystko należy czynić nie dla zgody z tą 
lab ową frakcją, która zgody n o  chce i nie d a 
ugody, która się nigdy napisać nie da, ale dla 
tego. że tego się domaga nasza własna miłość 
dla R usi, tradycje naszych przodków, pamięć 
dawnych świetnych dziejów. To zadanie spełnić 
musimy, a istnienie trzeciego stronnictwa naro
dowego ruskiego ułatwi nam znakomicie to za
danie. W  Radzie państwa nie powinno byr mowy
0 naczych waśniach domowych — a jednak 
członkowie narodowego stronnictwa ruskiego, 
którzy teraz weszli w skład Rady państwa mogą 
znaKomicie ułatwić zadanie, które zostanie roz' ią- 
zanem tylko w kraju. Jeźli wraz z innymi Sło
wianami wejdą w skład wielkiego stronnictwa 
dążącego do autonomji krajów, jeźli w szczegól
ności będą pracować wspóinie z Kołem połskiem 
m d materjalnem i moralnem dobrem kraju, 
przyczynia się znakomicie do pokonania niejedne
go przesądu u konserwatywnych warstw spo
łeczeństwa naszego. Zdobędą dla demokracji ru 
skiej w Galicji to co się jej słusznie należy, 
wzmocnią kraj nasz i umożl -zia to, że może 
kieayś będzie na zewnątrz występy wał jako jodno- 
lity i solidarny organizm. Odbywa się teraz w 
Austrji praca dzie;owa, w której ticwi rozwiąza
nie najważniejszych kwestyj wieku naszego — 
dążymy do tego, aby każdy historyczny kraj 
zachował w wspólnym związku własną odrębność
1 do tego, aby w łonie 1 ażdego kraju, rozma5 e 
żywioły, obrządki, narodowości tyły obok siebie 
w braterskim związku a przy zupełnej swobodzif. 
Oby strornictwo narodowe wśród demokracji 
ruskiej zstąpiło na grunt rzeczywistości i dzie
jowej prawdy i zabrało się wraz z nami do 
pracy około spełnienia szlachetnego zadania. 
Nieobliczone mogą być błogie skutki takiego 
czynu, a że wierzę w przyszłość kraju i narodu, 
wierzę że tai i czyn zostanie prędzej później 
dokonany.

Ci którzy już są świadomi celów przyszło
ści, winni się teraz poczuwać do najnaglejszego 
obowiązku ścisłej solidarności nietylko w W.edniu 
i w Radzie państwa, ale, także w kraju. Bardzo 
bolesnym symptomatem to, że ta solidarność na
rodowi została zerwana kilkakrotnie i przy wy
borach do Sejmu i przy wyborach do Rady pań
stwa. Jest dzisiaj obowiązkiem człowieka świa
domego rzeczy wykazać stanowczo, jakie błędy 
popełniono — a to tem bazdz ei, że nie indywi
dua tylko i pojedyneze ciała wyborcze, ale też 
najprzeważniejsze korporacje w narodzie przy
czyniły się do niebezpiecznego podkopania soli
darności narodowej w kraju naszym.

Podczas wyborów do Sejmu nic nie zdoła 
uczynić zrozumiałemi wykroczeń przeciw karności 
narodowej: arcyniepolitycznego i smutnego wy
boru dokonanego podówczas przez miasto Sta
nisławów, i tego że dwu obywateli ubijało się 
namiętnie o mandat poselski z gmin wbrew woli 
Komitetu centralnego, jak gdyby godność posła 
była prawem i przyjemnością a nie ciężkim obo
wiązkiem. Pamiętajmy, że chodziło wówczas o 
wyi ory z mniejszej własności, że jeden z samo
wolnych kandydatów upadł na Podolu, że drugi 
przeszedł w Małopolsce jednym głosem większo
ści, Oto kandydat upadły w nf' ł skargę przeciw 
Komitetowi centralnemu ^o Koła pol-kiego sej
mowe o a Koło polsKie sejmowe oświadczyło się 
większością głosów, że Komitet centralny nie 
miał an: mniej ani w ęcej sl szności po sobie 
jak pojedynczy kandydat n» własną rękę. Pizy- 
ihodzi .się zapytać, czy taka uchwała nie była 

dobrowolnem podkopaniem własnej powagi i czy 
większość bardzo stanowcze konserwatywna nie 
uczyniła ze względów krótkow,dzącego koleżeń
stwa ciężkiego wyłomu w owej zasadzie karno
ści narodowej, którą obwołftł a swego czasu głó
wną cnotą obywatelską?

Po tej uchwale Koła sejmowego mni j już 
niestety mogą dziwić jiowe wykroczenia przeciw

karności narodowej przy wyborach do Rady pań
stwa, choćby tak niczem nie wytłumaczone jak 
to, co zaszło w Rzeszowski 3m. Najciekawszemi 
jednak wypad :ami wybory włościanina i n a j
zacniejszego zresztą obywatela z niem,:eck ej 
szlacheckiej rodziny dokonane tego roku w Ma
łopolsce, przeciw kandvdatowi Komitetu krakow
skiego.

Otóż nie ulega wątpliwości, że ten nowy 
wyłom w karności, narodowej nie u samej tyłka 
winy wyborców pochodził. Znaleźli się w naj- 
trudniejszem położeniu, bo musieli wybierać po
między uchwałą Komitetu centralnego a znaną 
uchwałą zasadniczą K o ia  polskiego o niezgodno
ści mandatu poselskiego z pewnemi zawodowem 
czynnościami. I  czyi to mogło leżeć w inte
resie dobra publicznego, aby oddział krakowski 
Komitetu centralnego przeciwstawił swoje zdani , 
zdaniu samego,ź K iła  polskiego? Czyż takie po
stępowanie ze wszystkiem nie podkopnie powagi 
konserwatywnych żywiołów w kraiu ? czy nie od 
daje najpożądańszej broni w ręce zwolenników 
bezwzględnej opozycji? Stawiając to pytani , 
sądzę, że jed ra  ty co odpowiedź je s t na nie mo
żliwą.

Tymczasem czeka w Wiedniu praca jrzykra 
lubo zaszczytna każdego, co zasiędzm w Kole 
połskiem- Zdsiadać w parlamencie wiedeńskim, 
bywa ciężką ofiarą z czasu, mienia i upodobań. 
Nie wiem jednak, rzy wolno be„ bardzo ważnych 
powodów usuwać się od tej pracy, jeźl współ
obywatele każą w W iedniu praco^d" Dla tego 
to panowie, wypowiedziałem na wezwanie Łoje 
przekonanie polityczne, dla tego pojadę do W ie
dnia, jeżeli każecie.

K o resp o n d en c je .
tfifaden, 1£. czerwca. 

(Przygotowania opinji partyjnej — „AC. Fr. P r*  
o p . Kallirse).

(R.) Z ukończeniem wyborow nie należy 
jeszcze bynpjmnie’ uważać za ukończone wszyst
kich przygotował, dn przyszłej sesji parlamentar
nej. Przeciwnie teraz dopiero nastaje czas po
wolnego przygotowania umysłów do zmian, jakie 
zc.iść muszą i za|dą niechybnie w składzie Izby 
poselskiej, teraz bow em dop iro nastaje dla 
zwolenników rozmaitych stronnictw czas za
stanowienia, jakie im stanowisko zająć przyj
dzie wśród zmienionych .tosunków nowej Izby. 
Różne zdania opini ■, które odegrały rolę 
haseł bojowych w kampanji wyborczej, muszą 
się powoli utrzeć, ułożyć i powiązać w jakąś ca
łość, stosowną do naturalnego rozdziału ciała, 
prawodawczego na dwie tak odmienne części, j ik 
autonomistyczna prawica i centralistyczna le.wica- 
Jako pośredniczka w wymianie myśli zabierze 
ob enie pra?a partyjna) głos pierwszy i będzie 
usiłowała zgromadzić wszystkich swoich dawnych 
zwolenników pod dawnym sztandarem. Praca to 
niełatwa w ogóle, a najtrudniejsza dla organów 
opozycyjnych. Warto jej się przypatrzeć, ażeby 
ze sposobu kuracji ocen’ ś najboleśniejsze miejsca.

Dziś już zamieszcza N . Fr. Pr. artykuł 
wstępny, którego natchnienie bardzo łatwo da 
się odn 1 źć w biurze ptasowem opozycji. Uważać 
go można jako oficjalną enunciację całego stron
nictwa zjednoczonej — niegdyś — h .ęicy, która 
do dziś szukała napró^no sposobów ponownego 
zjednoczenia. Artykuł to bardzo charakurysty- 
czny, a tem ciekawszy, że Rozpoznać zeń można 
odrazu cała głębokość rozdziału, jaki powstał w 
łonie tego stronn twa. Wiadomo, że wybory vi 
okręgach niemieckich Ozech północnych, niektó
rych okręgach Styrji i Karyntu odbyły się już 
pod sztandarem przyszłego „klubu niemieckiego, 
o-irtego  na dążnościach skrajno-flarodowych. 
W okręgach tych wybrano ",r dwudziestu z górą 
ludzi „ostrzejszego tonu", którzy gotowi klik 
taki założyć na swoją rękę, .-żeli się nań cała 
lewica nie. zgodz' 2i ludzie najwięcej sprawiają 
kłopotu lewicy, a jak silnym wpływ ich, o ten 
świadczy właśnie powołany powyżej artykuł ofi
cjał uy. „Bądź co bądź utrzymać jednolitość orga
nizacji stronnictwa," — oto główna myśl ai tykułu. 
Ale ponieważ jest rzeczą aż nadto jasną i wido
czną, że jednolitość ta nie da się utrzymać pod 
dawną nazwą, potrzeba więc uczyni? pewne usi jp- 
stwa i „mniejsza o nazwę" — to druga myśl, 
z której wynika, że oficjalna lewica ewentualnie nic 
nie będzie miału przeciw przechrzczeniu się na 
klub niemiecki. Na tem jednakże nie dosyć. 
Samą nazwą niezadowolą się ci młodzi. Zechcą 
oni w praktyce pójść dalej. Że' i w tym wzglę
dzie starzy gotowi są do ustępstw, o tem n e 
mówi już wprost ów artykuł, ale to da się łatwo 
wyczytać pomiędzy wierszami.

Kiedy już mówimy o N  Fr. Pr., musimy 
zwrócić uwagę jeszcze na jednę z jej elukubrac j

Zamieszczając sprawozdanie o wyborze po
sła do Rady puństwa z brodzkiej Izby handlo
wej, doaała do niego ta nasza najukochańsza 
przyjaciółka komentarz, któryby można nazwać 
bardzo czułym, gdyby nie był poprostu zaba
wnym, jeżeli nie ardzo śmiesz ;ym. Nie chcemy 
się wdawać w ocenę opisu przygotowań wybor
czych i samego aktu wyborczego i nie dziwimy 
się bynajmniej, żi opis ten, poshodzący prawdo
podobnie z pod piorą lwowskiego korespondenta 
,N . fr . Presse był grubo przesadny i tendencyj
ny „Polacy wprawi w ruch wszystkie dźwignie 
(aPe H eb4  — techniczny w y az  N  fr. Presse 
ne określenie ag.tacji wyoorczej', ażeby niedopu- 
ścić do wyboru p. Kallira"... Baidzo W  może i 
żałował należy tylko, że się to nie udało. Neue 
fr . Presse cieszy się naturalnie niezmiernie z 
wybór p. Kai lira uważając wybór te r za naj
oczywistszy iowód, że szczep niemiecki r (s ic !} 
„” ie wygdsł* jeszcze w Galicji, pomimo, żę 
Polacy oddawna iwierazą co innego. „Zapewne 
— powiada dalej N  fr. Prese —  szczep ten ma 
już tylko jednego reprezentanta^ ależ i Rusini,

jakkolwiek liczniejsi, mają także tylko i-dnego 
itd. A więc szczep njemiecki nio wygasi jeszcze 
w Galicji, a całe nieszczęście w tem, że p. b allir 
jest jego jedynym reprezentantem. Jakaż to szko
da, że wszyFcy żydzi nie wyLerają po myśli 
N . fr. Presse. mielibyśmy w parlamencie więcej 
pp. Kallirow, a szczep niemiecki więcej repre
zentantów Trzebaby tylko naturalnie zrobić dro
bne przypuszczenie, że szczep ten jest w Gali
cji identyczny z żydowskim.

Z powyższego komentarza wrazimy, jak 
wielką wagę kładą centraliści na resztki germa- 
nizac-,. kti ra tu i owdzie pozestała jeszcze 
wśród żydowstwa w naszym kraju. P. Kailirowi 
zaś powinszować tylko można, że pozostał je
dynym reprezentantem  tyt-h szczupłych resztek. 
Widocznie dobrze się zasługiwał zjednoczonej' 
lewicy, posłu,ąc przez dwie kadencje, jeźełi po
nowny jego wybór taką radość Wywołuje. Wpraw
dzie przyrzekf' pódobno iść na przyszłość ręka 
w rękę z K ołem polśkicm ale me Wiemy, czy 
go to jcz  zubełnie identyflkiąjW z autonomi- 
styczną wi^KSZością Izby poselsbiej "Wozabże i 
p. Blceh szedł ręka w rękę z Kołem, co więcej 
był nawet jego członkiem, a przecież nie prze
szkadzało mu to byiajtiiuiej wywlekać na scenę 
średniowieczne kwestje wyznaniowe i robiąc 
sonie tym tanim  eposobem popularne imię u zaco
fanych mas zaślepionego żydowstwa, dawać po
wód nienawistnej prasie niemieckiej* lo nieustan
nego ujadania, a co gorsza drażnu umyślnie 
zagorzały fanatyzm, który chyba nigdy nie wy
gaśnie na wiap tą szkodę żydów i Społeczeństwa, 
wśród którego żyją. Jeżeli i p. Kallir w pod< bny 
ŚpóSób pojm iwać będzie owo „r^ka W rękę" z 
Kółem polski.ćm tc się ólawiamy mocno, że 
jeżeli centraliśc: ponowią Wniosek języku pań
stwowym, on tak samo Sfanie w sprzeczności z 
pdtrze im ’ swoj :go kraju, jak to uczynił w ubie
głej kadencji. ' Przecież jest jedynym reprezen
tantem szczepu niem;eck’ego w tym kraju 1...

D ru g i A p u o ł i tm .
Dniewńik w anząw ski odbiera z lo tersburga 

pod datą 13, om. telegram następdjące treści: 
„Dnia 15/1*7 przeszłego maja rt>. ticzńiowie -wi
leńskiego nauczycielskiego aeminarji_m: A l e n -  
c z e n k o i M a & o w i c ż, wypędzeni za złe oby- 
czaL 3 i szkodliWy sposób myślenia, wpadłszy do 
mieszkania dyrektora, rzucili się na niego. Alen- 
czenko dał w twarz dyrektorowi, a gdj tenże 
schwycił go za rękę, ażeby przeszkodzić powtó
rzeniu policzku. Mamowicz powstrzymał dyrekto
ra, zadrapnął mu rękę do krwi, a następnie rzucił 
się na dyrektorowę i dwie siostry dyrektora, które 
na hałas nadbiegły z ratunkiem, Odebrawszy
0 ’Lem raport od ministra oświaty, hosudar raczył 
rozkazać : Alenczenkę i M imowicza oddać na po
prawę do jednego z bataljonów karnych, według 
wyboru ministra wojn, : Alenczonkę na 2 lata, 
Mamowicza na roi “. Tyle tegri 1 Jak widzi- 
my, jest to powtórzenie historjl Żufcb +fćza: ten 
przid trzema afy dał w twarz Apuehtinow' w 
Warszawie, a Al-uczepko z Mąmowiczem poczę
stowali tąż samą operiścją dyrektóri W W ilb 9. 
N aieij pamiętać, że wileńskie semim.rjum, czy 
few, ja* tam nazywają, instytut nauczycielski, za
łożony został w specjalnym celu t-eso -nia chę
tnych kąudydató./ nu tępicieli ^rlskośći na L i
twie Póla-y jhż efl ipso me mogą tam być 
przy ętemi a tylko sami „błahonadiożni* )ira- 
Wosławm, a więc zdaje) się, że przynajmniej tym 
razem panow5e Mołczanowy nie pom wią pięści 
Alenczenk: o intrygę polską Godni mucżą fcyć 
ci panowie dyrektorowie n» LitWie, gdy nawet 
takJ„błagonadiożni", jak przyszłe filary caryzmu i 
prawosławia, nie mogą znieść podłości ich i biją 
w policzki' '

ZIEM IE PO I SK IE.
Petersburski komitet statystyczny istniejący 

przy Mm:sterstwie spraw wewnętrznych zajął się 
opracowaniem statystyki gruntowej w Kongre
sówce, w celu wykazania ile ziemi z n a jd u j się 
w posiadaniu połskiem, a ile w moski wskiem i 
zagramcznem.

Mieszkaniec miasto^ Warszawy Hersz Berli- 
ner wniósł skargę apelacyjną na wyrób £ądu o ■ 
leręgowego. Izba sądowa postanowiła zwrócić 
Berlinerowi skargę, ponieważ podpis jego na 
skardze był położony w języku polskim, bez 
przekładu rosyjskiego. Skargę na takie posta
nowienie warszawskiej zby sądowej Senat 
rządzący bez następstw pozostawił z uwagi, że 
art. 261 ustawy sądowniclwa cywilnego, zgodnie 
z wielokrotnemi postanowieniami S e ra tu , obo
wiązuje też w sęćbwnictwie krym inaln tm ; ponie
waż zaś artykuł wymieniony wymaga, aby pod 
pis w języku cudzoziemsk:m na język rosyjski 
przełożonym został, czego w skardze Berlinera 
brakowało, a zaitem, zdaniem Senatu, Izba słu
sznie zadecydowała o zwróceniu skargi. „Z po
glądem tyia, pow:ada Sudieb. Gaz. trudno się 
zgodzi . Pomijając już tę zasadę, Ł że oskarżony, 
ze wszysł,-ich ulg korzystać winień, teOrja pra
wa kryminalnego nie dozwala zastosowania pra
wa na mocy analogji, tembardziej zaś przepisy 
praw” cywilnego, doiyczące stosunków rzeczowych
1 maj.ątkowvch, n . j  mogą być zastosowane w są
downictwie kryminalnem, gdzie chodzi o życie, 
wolność i cześć obywatela Zresztą i w sprawacn 
cywilnych au. 261 dotyczy jedynie obcych pod
danych, co w yr'ka z jegc brzm ienia; .„podania 
obcych poddanych powinno być p'_ane w rosyj 
skim jępyku;^

« prawosławnej dyecezji litewskiej /g u b . 
Wiesi. J m  461 cerkiewno-prawosław: ycł szl kółek 
Wileńska) znajduje się według Cerknwnawo 

,lud)wych, z 10.000 przeszło dziećmi (z tych 891 
Iziewcaąt), pomiędzy któremi znajdowało s ię : 
dzieci żydowskich 14, rozkolnikćw 9, katoli
ków 402.

Nowoje Wremia, traktując sprawy kredytu 
w kraju zachodnim, w następujący sposób rzecz 
swą zam yka: „Kredyt ziemski dla własności ro
syjskiej w kraju zachodnim nie istnieje w chwili 
obocnej żaden. W ileńskie i ki-owskie banki ziem
skie są to instytucje całkowicie polskie, przenik- 
nione nawskróś dążnościami szlachty polskiej. 
Odnosi się to przeważnie do pierwszego z nich. 
Zinajdując się w rękach Polaków i żj ów, Bank 
ziemski nic wspólnego ze sprawą rosyjską mieć 
nie może, i całą iwą ziałalność skierował wręcz 
na szkodę rozwoju własności rosyjskiej w kraju. 
C “ły szereg faktów służyć może za dowód nieza
przeczony, że dla właściciela Rosjanina niezmier
ni) jest trudno, a nawet niepodobna, korzystać z 
usług tego Banku. Rzecz naturalna, że dla wy- 
ś> zema *®eczywistej pomocy rosyjskiemu 
wraścicielstwu ziemskiemu, należy tu nasampi'zód 
wytworzyć *r tym celu cały system kredytu pań
stw wego. Praktyczne skuJri takiej oit anizacji 
kredytowej nie każą zbyt długo czekać na siebie: 
pouczający np. 7 tym zakresie przykład dają nam 

'rnsy, w -tóryeh ziemie poznańsk e poprzecho- 
dziły z rąk polskich w ręce niemieckie, dzięki 
wyłącznie szeroko zastosowanemu kredytowi pań
stwowemu, skierowanemu ku ułatwieniu Niemcom 
nabywania majątków w tej miejscowości. To 
same niewątpliwie uwydatni się i u n a s ; prze
konani zaś w każdym razie jesteśmy, że dla po- 
dobaego szerol iego kredytu, wszystkie mue środ
ki prawodawcze, przedsięwzięte dla wzmocnienia 
własności r< syjskiej w kraju zachodnim, pozo
stań^ bez skutki".

„Objaśnić winniśmy, powiada na to K raj, 
ze zarząd Banku kijowskiego obowiązkowo musi 
się składać z Rosjan, w wileńskim zaś, prezes 
zarządu, wększość członków zarządu, zarządza
jący bankiem, nawet buchalter główny, należ’ do 
narodowości rosy'okiej“. Jakże może być praw
dą, „ej obywatelom moskiewskim zamkuięty jest 
kredyt.

ttprawy zagraniczne.
Rł-dja Jajfliiterstwo spraw wewnętrznych, 

jafc donoszą Móslc. Wiedom., wyczekuje na 1-go 
czerwja ud trzech gubernatorów nadbałtyckich 
szczegółowych opinij o reformie policji w powie
rzonych *m gubernjach. Ne szczególną uwagę za
sługują projekty: a) zastąpienia wyborów pow ia
towych urzędników policyjnych, dokonywanych 
przez szlachtę, przez mianowanie ich z ramienia 
R ządu: b) reformy policji patrymonialnej wraz z 
gminną i et) projekt ostatecznego zwinięńa istnie
jących wc.ąż w znaczniejszych miastach nadlmł- 
tyck*ch urzędów policyjnych na starych zasadach, 
w których nadto sprawy toczą się w języku nie- 
miefiiJm.

Z  Rygi piszą do Grażdanina. Wiecie zape
wne, że w roku bieżącym zabrano się tu do re
formy szkół powiatowych, zastępując w nich wy- 
kła Iowy dotąd j*ęzyk niemiecki językiem ro
syjskim Pn dokonaniu przeobrażenia na szczeblu 
pierwszym, temuż losowi ulegną zapewne gim na
zja, a następnie i Uniwersytet "dorpacki. Środek 
zastosowany obecnie, opiera się na rozkazie uuj- 
■wyższym z 1873, nie ma i r ę c  potrzeby roz
szerzać się m d  odpowiedpioscią języka rosyjskie
go w szkołach państwa rosyjskiego. Państwo 
daje pieniądze na szkołj’ słuszną jest tedy rze
czą, ze wymaga oho, aby językiem wykładowym 
szkoły byt jeżyk państwowy.

ói rręg iwy Trybunał petersburski za- 
jęty jest obecni? roztrząsaniem sprawy poruczni
ka arcyłeiji % teczne j Szuszenieckaho, oskarżone
go c utoDieŁie swojej żony w rzece Małej Ne
wie, dnia 31. maja ubiegłego roku Ro? atrzenie 
tej sprawy będzie trwać cały tydzień. W eksper
tyzie medycznej bierze udział dr. Czeczot.

Sprawy drogowe.
Otrzymujemy następującą korespondencję z 

N iska: Tak piekąca kwestja ur oimowania i upo
rządkowania dróg w ogolę, w szczególności po
wiatowych i gminnych znalazła od dawna od
głos i w naszym pow iecie^Pierw szy obszerniej
szy . o ile możność na to pozwalała wyczerpu- 
„icy projekt, budowy nowych lub naprawy istnie
jąc ch dróg komunikacyjnych powHtu, sięga roku 
1876 Od i,ego czasu wydane cgółem na drogi 
blisko 84 000 złr., ą to powiat 61.000, z fun
duszów krajowych 20.000 i z państwowych 3.000 
złi. Jer* tc wiele — daleko jednak jeszcze do 
najko„.oCzmejszęj navet.sum y, któraDy pokryła 
wydatl i na zupełne uporządKOwame dróg nasze
go powiatu, Lecz i powoli dochodź; się do celu. 
a tri ymając się tyj zasady, postępujemy rok 
ro^żńie o irok naprzód, ^spieram  z jednej 
strony gorliwą działalnością Wydziału powiato
wego, irugicj pomocą i zdrową radą Wydziału

8am ten. fakt objawów ruchliwości jego w 
spr iwach dróg nie zasługuje jeszcze s»m przez 
się, aby nim zapełniać szpaity dziennika, a poru
szając i jiadużywając niejako waszej gościnności, 
mam ne celu inna sprawę i raćbym abj tych 
kilka słów mogło się przyczyn ć do jej najodpo- 
wiednifc,szegc rozwiązania. Idzie mi mianowicie 
o ępgS Rudn k - Krzeszów względnie drogę łą 
ęzągą jk 'ej Karola Ludwika ? gran ęą rosyjską i 
komorą celną w Krzeszowie. Ważność takiego 
p> ączęnia uzHann już oddawna, podzielone były 
ty^kę,zdania, którędy ją  poprowadzić. Jedui ży
czył1 sobie ,4pę Sokołowa na Jeżów i Rudnik, 
:nn. od Sokołor, a w prostej Luj i na Tarnogórę 
ki Ęrzaszoyro.wi

Jak zwykle k takich razach, najgorzej na 
tem , wyszli droga, gdy; przechodząc przeróżne 
koląje, prowadzona od So- ółows, na Jeżów, ugrzę
zła w Rudniku. Obecny "Wydział powiatowy s prze- 
ciwił się wreszcie stanowczo wykończeniu prze
strzeni od Rudnika do Krzeszowa, zaś Wydział
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kra’owy, kierując się ^usznie zasada, że raz po
wzięty [pląta Jowiuien tyć  koniecznie przeprowa
dzony, żądał wykończenia tego, i od zastosowa
nia się do tego żąuania uczynił nawet zawisłem
subwencjonowanie :nnych dróg

jed^a i druga strona ma niezaprzeczenie 
pewną słuszność. Wydział powiatowy." ponieważ 
droga Rudnik-Kłzeszów, wysunięta ku samej g ra
nicy powiatu, a nadto okrążająca zbyt przestrzeń 

d Sokołowa ku granicy rosyjskiej w Krzeszowie, 
byłaby aktycznie mniej pożyteczną niż di^ga łą 
cząca te punkta prawie w prostym kierunku, "a 
Wydział krajowy, ponieważ w odstąpieniu od po
wziętego iaz planu, widzi pewną chwiejnosć, i 
obawia się ztąd następstw mogących wpłynąć 
niekorzystnie na dalszy rozwój naszych komu- 
nikacyj.

Jednakowoż, o ile mi wiadomo władza [ba
jowa, postępując jak zawsze z w izeką rozwaga 
i mając jedynie na uwadze dobre publićzńe od
stąpiła nieco od pierwotnego postanowienia, i 
uczyniła pierwsza krok, dozwalający na szybkie 
i najkorzysimiejsz" załatwienie tej kwestji. Od
stąpi ino m anowicie na razie od warunku wyczu- 
trowania połączonego z wielkim kosztem i zale
cono jedyni i uporządkowanie spornej drogi robo 
tami ziimnemi. Rzeczą więc jest teraz Wydziału 
powiatowego, w dobrze zresztą zrozumianym in
teresie powiatu, zastosować się do tak zmodyfi
kowanego warunku, i rzuciwszy, zbyt naprężone 
obstawame przy swojem zdaniu, nie nareiac dal
szym oporem przeprowadzenia napraw] i budo
wy dr«g na niepotrzebną zwłokę. Mam też 
wszeką nadzieję, że ci, którzy dotąd zajmowali 
się naszemi sprawami z taką gorliwością i rz«t- 
nością, pójdą i teraz za głosem bezstronnej roz
wagi, a sprawa dróg postąpi żwawo naprzód.

k r o n i k a .
Lwów dnia 15. czerwcai

Wiadomości Z dworu. Arcyksiążę R a  i n e r, 
generał hro: i i naczelny wódz obrony krajowej, 
w niedziele d. 2 1 . bm. w południe przybędzie do 
Lwowa, w dniu następnym odbędzie inspekcję tu 
tejszych oddziałów obrony krajowej i po południu 
tegoż oma odjedzie lo Złoczowa.

Wiadomości osobiste. Ks. Je rzy  C z a r t o 
r y s k i  przybył na pare dni do Lwowa, — P 
N e u m a n ,  rodak nasz. austro-węgiersKi konsul w 
K airze, przybył za urlopem kilkumiesięcznym do 
kraju  i bawi od tygodnia we Lwowie — Ja n  Z a- 
e h a r j a s i e w i c z  bawi w Krakowie — Dyrekto” 
poczt i telegraiów, radca dworu p. Antoni 
S c h i f f n e r ,  za kilkudniowym urlopem w rjechał 
do W iednia — Nieliczne grono artystów-malarzy, 
zamieszkałych we Lwowie- uszczupliło się zn jw r 
przez wyjazd Andrzeja G r a b o w s k i e g o  na 
dłuższy czas do Lubienia, gdzie szuka pomocy w 
ciężkie1' chorobie, tudzież przez chwilowa a upor
czywą niemoc, jaką nawidzony je s t p. Henryk 
G r a b i ń s k i .  — Hi t  P e j a u s e v i c h ,  inspektor 
kawale”ji  bawi w Przem yślu pd kilku Ini, celem 
inspekcjonowańia consystująomgo pułku d ra
gonów. — M inister oświaty br. C o n r a d  bawi 
w Inspruku — Z kół watykańskich zapewniają, 
iż następcą biskupa hr. S c h o n b u r n a  na stolicy 
budziej o wickiej zostanie kanonik S eh  o r z .

Nekrologja. P e t r y m n s z ó w n a M u r j a ,  uczen
nica IV . roku seminarjum seńskiego w Przemyślu, 
zm arła dnia 11. bm. w 19 wiośnie, _  D r. F o r
tu n a t N o w i c k i ,  balneolog, jeden z najbardziej 
przedsiębiorczych lekarzy, zmarł we czw artek w 
Nałęczowie w Królestw ie Polskiem. Urodzony w 
1834 roku w Borowiczach na Wołyniu, pierwsze 
nauki pobierał w Żytomierzu i K am ieńcu, na 
Uniwersytecie zaś był w Kijowie Jaku lekayz 
Pierwszą praktykę rozpoczął w Żytomierzu, gdzie 
• je g o  inicjatyw y ilepszono szpital miejski. W  186i 
i“>ku ruchliwa jego działalność zwróciła nań uwagę 

:ądu rosyjskiego i  „w  drodze administracyjnej* 
dostał się do Tambowa, zkąd po trzech la tać '' do
zwolono mn przenieść się wewnąWz gubernji 1  
0B1ąść w Lipeeku znanem ze źróde1 żelazisl o- 
nlkalicznuch. w  1877 roku pozwolono nu powrócić 
do kraju j odtąd zajął sie gorliwie zakładem w 
Nałęczowie fajważnieiszo prace piśmiennicze,zmar
łego są : .wiadomość o zakładzie wód 1 eezniczy ih 

ozepeti6w<*̂  “ , 0  -wpływach kuracji kąpielowej * 
Pisywał przytia- do M edycyry  i Przeglądu lekat 
s« go. Z dziai nielekarskieh zasługują na uw ag. 
„Pisma urywkowe,'* vydane pud pseudonimem G i: - 
ma zkiego.  ̂ Zmarły był prawym Polakiem i b rat
CZ*?n n  ”  organizacji ostatniej walki o wol
no ć. ze Jęgo pam ięci! — W  Bagnie pod W ai 
szawą zmarł a  o ^  A ^ e k i , b. -n-
ściciel wsi M uerogł"^,, ^  j  jw ie-ie inowrocław
skim.

K a len d a i . W 0 r  i k  (1 6 . ) : F r a n c is z k a  Ru  
grsa -  Budzunitt JEacUd '  ■ dz 4
mm. 5, zachód o godz. 7 , min 56

K a  ą n d ą r ^ w k  « J fA łf ,w s k i. W  czerwcu 
polować wolno na k o z ł f f t ^ o
siąca na ptactwo wodm w cgWości

Muzyka w ojskowe p . p; 9 . , .
dziś od godz. 6 na górze Ź a a Ł ?  g 6owej #

, °  Eu8'i Żukowiezu mamy * *  lo zanoto. 
wama 'u lk a  dalszych szczdgółów: j *d6J1 , «  tow 
znaleziu ^en  przy nim adresowany był a„ feaak : 
to ra  Gazety N ^o d o w tJt poprzedzić g. zai k a rtka  
korespondencyjna : takim Samyt »Tegen awia- 
dam iająca p. PI- Kosteckiego, że u tych,’ którzy 
zabiorą dokumenta znalezione przy  f tó o b ó W  
może zażądać wydania listu, ’o nieg- aapisunego! 
P . dyrektor policji K r z a c z k o r s k i  po-ołał 
p iątek  Wieczorem p. Kostecki eg > i wrę- zyi mu tne- 
zap ieczę tow ny  lis t Źukowicza. Je s t to  pism. ebsżeW i 
ne wys tylizó wane dość poprawnym [ężykiem poi s t i f l  
i zdradza cźłowieka inteligentnego który clbie-^ 
rając s< bie żvcie z tajem niczych jakichś powodó' , 
radby przedtem oczyścić się z zarzutów, kiero
wanych przeciw niemu w swoim isi 'L - Ĉ j 0'  
pismach galicyjskich i poznańskich. Zapewnia tedy, 
że dia Polak y wogó’e nigdy nie był wrogo, lecz 
przeciwnie zawsze jaz  najżyczliw ii j usposobiony 
że sprawę P d sk i uw ażał z; św iętą itp- Jezeli 
kiedy w Ustach do ri dżiny swojej w yrażał się 
niepochlebnie o studentach warszawskich, to zynił 
to jako o „studentach," » nigdy jako o Polaki ;n. 
Przeciw  tym studentom ryraża nawet obecnie, gdy 
już za chwilę miał umrzeć,' doś< dosadnie niechęć 
swoją. Mieni ich ludźmi tez  ducha, igoistami, za 
rzuca im brak solidarn ości — słowem wijkszość 
tychże potępia stanowczo. Twierdzi kategorycznie, 
jakkolwiek dość gołosłownie; że to, wszystko, eo 
wrze_jmo „dobrze- poinformowani* :k6respóńaenci' 
warszawscy o nim pisali, po znańęi '^brze z Apuch- 
tinem było nieprawdą, podyktowana- bądi nifezna- , 
jomością prawdziwego stano rzeczy/ iądź te: 
wprost tendencyjnością i pisze między idneifii tak  
„Praw dę o Żukowiuzu' ja k  tam ittiP pP a ł,;' wić 
bardzo madu ^sób. k tóre umiej, i dlczeć ja k  grób -

a ponieważ i ja  za chwilę będę już trupem, — nie 
wie zatem o mojej sprawie n ik t nic, Opiecz tegov 
com wyżej powiedział i czem kategorycznie zbi
jam wszelkie tw ierdzenia bezzasadne różnych 
Ygreków i Iksów. Niniejsze słowa chciałem ugłosić 
18 miaąięcy ^ m ą «  będato^w Genewie. Z r"“fc“zu 
ludzi, jSpóry ój^iwiąp^ijSgestem słn :hać fc mti- 
s ia łe m lro w s t^ fn ^  się od ifipgo. Jeżeli sżanowpy 
pan niuiĄ to^jfea^niożebne t  za stóbuwne, proszę 
umieścić/te słutpt^Rt jego szanownem piśmie. Proszę 
pamiętf n, że n^arfych  nię sądzą, gdy z oni bronić 
się nie mogą. Mn$zę nareszcie dodać, że imierć 
moja j#u b a r d z o  maj t o łączności ze sprawą z 
ApucLfilnem. Przyczyn] tej śmierci 7— pozostaną 
na za#pfce tajemnicą -I o tern już j a  pomyślałem. 
Proszę’ zatem icł nie szukać i nie domyślać się 
niczego.: Je»*.On ęylkń 'zsąjfczony óśyiindcżyć, że 
śmierć moja n ić  je s t g a n ^ J s t ^ ^ ;  1 samobćfiśtwa 
się brzydzę, gdyż samobójstwo jest tchórzowstwem. 

: ;M ojaM £IeK; tó  -  kabójstwó IW'flfófifi zabójc^'1?
— będzie na zawsze nierozstrzygniętem, aby spra
wiedliwość' stało , się zadość! Umieram — sa vr:ny 
niepopełnione.* /

Ód dyrektora warszawskiego głównęgu wię 
zienia karnego p. W a s i u t y ń s k i e g o ,  do któ
rego wysłano znalezioną przy Źukowiczu depeszę
— nadszedł wczoraj telegram, z którego wynika, 
że z rodziny prawdopodobnie na pogrzeb n i 1 1  
n i e  p r z y j  e d z i e .  ponieważ, „osoba główna* w 
rodzinie ŻukowiAza jest chorą, zapewne matka. 
Telegram brzmi następująco: „Trzy telegramy ro
dzinie Eugenjusza przesłane. Mają wialomość, że 
miał 700 rub li; ja k  nie miał, to skromne wydatki 
zapłacą. Tak powiedzieli. Główna osoba rodziny 
ehora.* P, Trzemęski, fotograf, otrzymał w sobotę 
w nocy, wysłany z W arszawy 13. bm. o godz. 6. 
minut 30 telegram  następującej t re śc i: ,W  tych
dniach fotografował się albumowo Eugenjusz Żu
kowice, brunet, maławo-średni, w pince-nez, włosy 
krótko czesane do góry stojące, szczecinowate. 
Przyszły telegramy do rodziny, że zastrzelił się
12. na cmentarzu Łyczakowskim. Z różnych ku- 
resnondencyj widać masę o nim fałszów, więc upra
szamy o chrześciański uczynek, stwierdzić z foto- 
grafją tożsamość osoby trupa przed pochowaniem 
i autentyczność faktu łaskawie donieść. Dwie od
powiedzi sapłacone 30 słów. W szelkie koszta zwró
cimy z wdzięcznością Czekamv zaraz odpowiedzi 
Dl iga ili.ci nr. 30 P. ml. “ P  Trzemesk? po otrzy
maniu iej depetzy stw ierdził tożsamość osoby śj. 
Żakowicza i zawiadomił o tern rodzinę telegra
ficznie. , ,

Pogrzeb odbędzie się dzh p godz. 6. wieczór 
z kostnicy szpitala powszechnego n.a ” uentarz 
Łyczakowski.

Z życia towarzyskiego, W czoraj idbyły się 
we Lwowie zaręczyny p. ALonsa R o g a l s k i e g o ,  
właściciela dóbr ziemskich w ielkopoisce, : panną 
Rozalją-Ludwika-Aurelią Z a b ł o c k ą ,  qórką po
wszechnie szanowanego obywatela Franciszka i 
Domieeii z Jabłonowskich.

Przeniesienia. D yiektor ruchu kolei K arola 
Ludwika przeniósł inżynierów Edmunda J a c h i -  
m o w s k i e g o  1 Stanisława G i i r u l e r a  ze Lwowr, 
do Przemyśla i przydzielił leh na czas kilkumie
sięczny do tam tejszej sekcji inżynierskiej.

Auskuitanci i praktykanci bezpłatni. M inister
sprawiedliwości wydał r o zp o rz ą d z en ie , mające na
tychmiastową moc obowiązującą, w którem poleca 
Sądom wyższym, aby z pominięciem t. zw turnusu, 
mianowano ans^ultantam i tych praktykantów  są
dowych, którzy utają egzamin sędziow ski; iwnież 
tacy mają: pierwszeństwo do otrzymania adjutum. 
Pomiędzy warunkami równym5 decydował ms czas 
zdania egzamiuu sędziowskiego.

Mianowania. Prezydi-m  wyższego Sądu krajo
wego we Lwowie zamianowało kancelistami Sądów 
kolegjalnych, kancelistów Sądów powiatowych: P a 
wła M a e u k i e w i c z a  w Niżankow.ieach, i Rudolfa 
D a r  f 1 e r  a dla prowadj eąia ksiąg gruntowych 
w Lirku, obydwóch lla  ”Lwowa, Jan a  L i t w i ń -  
s k i e g o dla .prowadzenia ksiąg gruntowych w Rud
kach ula Brzeżan, yakoniec Emila W o l s ń / k i e g o  
w B«dzanowie dla Tarnopola.

Lwowski wyzszy Sąd krajowy zaś przeniósł 
kan ielistq Sądu powiatowego w Skalacie , Jan a  
P e ł c z y ń s k i e g o ,  na własną prośbę w aotycheza- 
si wym ehar akt arze służbowym do S ło tw 5oy, i za
miar awał kancelistami Sądóv p< wiatowych zenona 
K i c z o r c  y s k i e g o ,  rachunkowego sierżanta 71 
batalionu obrony klapowej dla Skałatu, Stanisława 
W a ł k i e  w i c z a ,  rachunkowego podoficera 10 pułku 
piechoty bi Himdel. ila  Niżankuwic,. Bazylego 
K  ° r  u i ; k a , rachunkowego podoficera 16 bata 'jonu 
obrony krajuwej dla Snio-tyra, Macieja S ie  no z a k a ,  
lierżan ta , 4 oddziału sanitarnego dla Liski-, E raz
ma T o p o i n 1 c k i e g o ,  komendanta posterunku 
żanuarmerji Ur Hnsiatyna,. Antoniegu S a j  ew  '- 
w i e ż a ,  rachunkowego podoncera 7 pułku ułanów 
arcyksięcia K arola Ludwika dla Mostów, Bolesła
wa L o f f 1 e n-a, .ytularnego komendanta posterunku 
żandarm erji dla Oleska, tudzież systemizowanyeh 
dyetarjutjfców, r.abui krajótóaj wb Lwowie, Feliksa 
L e s z c z y ń s k i e g o  dla Kozowy, Jan a  R y d z a  
dla Budzanowa i Józefa S c h i l o w  i k i e  go  dla 
Załoziee, tudzież zamianował kancelistam i Sądów 
powiatowych dla prowadzenia ksiąg grupow ych 
Lancolistów Sądów po-yiatowych Ju liusza F i m i a -  
r-r a w Kozowie dla Lubaczowa, Edw arda G z a j 
k o w s k i e g o  w Sołotwinłe dla Podhajec, Alfreda 
R u  d y k a  w Załoścaeh dla Bóbrkl. Stefańa K m y t ę  
w Lisku dla Liska, Grzegorzu D ż u n d ż ę w Snia- 
tynie dla Rudek i systomizowanyeh dyetarj isżów 
tabuli krajowej we Lwowie, Edmunda S k n l  a k i ^ -  
go  dla Mostów, a A leksandra Jan a  B u c k i e - w i 
eź  a dla TyśmiJUicy

P . Zygmunt R e i  ba, prowadzący księgi g ru n -, 
tow< w Złoczowie nliafloWany naczelnikiem karee- 
larji Trybunału obwodowego tamże, a: Kazim ierz 
Ł o \ - u ć z s  ń 3k i adjunk" kancelaryjny; takimże na- 
■'zelhłki^m w Samborze. '

' Starszy kontrolor urzędu pocztowego we Lwo 
'\vie, -ó-ai K ro  m p costał mianowany naczelnym 
zarządcą pocztowym w Stanisław ow i..

Fundacja B rohow vzk? w  najbliższycu dniac
otwarty będzi; vr gma’chu teatralnym  skład ki ni- 
owy wyrobów 'warśfatów zakładu Urohowyzkiego.

y ^ p. ‘ks G rzegorz K o c o w s k 1, b. pro
boszcz trybućho wieikix'żapisał testamentem 1.000 
złr. n: postawienie ikilndbtasa w cerkwf trybućho ■ 
wieckiej, 200 na spici-rźi grim aazk i 100 z łr. na 
czytelnię; j  00 złr. dlu bractwa cerkiewnego, 301 
złr. nu cerkiew grodeką wd1 Lwowie, 200 złr. dla 
konwiktu dziewcząt ruskich * 100 ułr. na fundusz
wdów i sierot po księżach obrządku gr. Kat.

Wynik egzaminu uujizałosci w Gimnazjum 
F ranciszka Józefa we Lwowie. Do ustneg, egza- 
hiiHi przystąpiła 38 abitnijentow - Ohlubń> u Ua- 
d two dojrzałości otrzym ali: B inkow ski Adam;’ 
'embaruewski Zygmunt Lautei_te-.n MaUrycyJ ZaT 

leikr-Y^aćław. Świadectwo1 dojrzałości otrzymali 1 
Śirder Romuald, Borzemski W acław, Brzezicki 
W adyśłeW , Burzyński B< lesław, Chlamtac? Mar 
ećli, D ata  W ładysław, Dobrowolski Zygmunl, F e

a
-  we- 
znisz-

dorowicz Zygmunt, F inkel . Herman, Fisch Efroim, 
Gśftnrat JKdanr, ;( |rn s^ n k i Stanisław, Lepki’1 Jaro-, 
sław Malinowski Gustaw, Manseh Ludwik, Meclie- 
rzyńsk' Kazimier„, Sapieha Jan , Sorokowski A n 
drzej, Świątkiewicz Mieczysław, W iniarz Alojzy, 
^y s ia tyck i Emil, Zimmermani Alfred. Ziemiańsk5 
Leó. Jednego abitiuyenta EeprobOWaiió- na 'rok , 
dzioSieciu pozwolono powtórzyć po ferjaeh egzamin 
z jednego przedmiotu.

Zbiory p. Schmidta- Ciążyńskiego wczoraj jnż, 
po ostatecznych układach, stały  się własnością Mn- 
zettm narodowego w Krakowie.

Trafna uwaga. Korespondent lwowski Czasu 
pisze: Kadencja obecnej Rady kończy się za siedm 
m iesięcy; podczas agitacji przedwyborczej usły
szymy zapewne piękne frazesy o potrzebie zaopa
trzeń4* mieszkańców Lwowa w lepszą wodę do 
picia, jak  niemniej o potrzebie assanacji Lwo ,va 
przez odwodnienie bagien w części półnoeno-zacho- 
in ie j ; w prybcu że tych 'fandydatói którzw wzno 
wią te pia  desideria mieszkańców, wybierze Rada 
znowu obie Komisje specjalne ; minie znów trien
nium, a Lwów, jak  nie miał. tak  też mieć nie bę
dzie dobrej wody do picia- '*• ilości dostatecznej, 
a bagna, w których toną formalnie domki na przed
mieściu żółkiewskiem, wydawać będą i nadal zabi
jające wyziewy, a wszystko to z powodu, iż mia
sto Lwów - według nieubłaganego wyroku głębo
kich myślicieli z Bajek — nie ma pieniędzy, 
pożyczka, zaciągnięta na cele tak  żywotne 
dług opinji „panów Onufrych* — mogłaby 
czyć mieszkańców stolicy.

Moralność wzrasta. Korespondent lwowski 
Dzień. Pozn. pisze między, innem i: Izba handlowo- 
przemysłowa w Brodach wreszcie wybrała także 
dotychczasowego posła swojego, p. N atana K allira  
- s j a k  Dzień. Polski pisze — kosztem 30 tysięcy zł. 
Otrzymał on (ze swoim licząc) 14 głosów, więc 
płacił po 2- 3000 zł. za g ło s ! Dawniej płacił po 
500 zł. i z łatwością wychodził z urny. Gdy była 
tu mowa w pewnem kółku 0 cym wyborze, zauwa
żył Ktoś, iż bądź co bądź można go poczytywać 
za dowód podniesienia się stopnia moralności u 
szanownych radców brodzkiej Izby handlowo- 
przemysłowej.

— A  to czemu ? — zapytał ktoś zdumiony.
—. W yjaśnienie bard«o proste r̂ T odparł preo- 

pinant - wiadomo, iż ein ieder Mensch ist bis 
zn einer gewissen Quote ehrlich. Jeżeli więc 
dawniej kupowano się głosy w tamtejszej 
Izlpe po 500 z ł ,  a teraz licytacja do 3000 zł 
jpe idzie gładko, to dow.ud, że .obywatelskie sumie
nie trudniej jest teraz  do nabycia w Brodach, niż 
dawniej...,

Wykaz inspekcji Dyrekcji policji * 14. czerwca. 
Skradziono 3 zegara4 srebrne .z 1 sr. łańcuszkiem,
3 złote spinki z turkusikami do koszuli, a 2 w ięk
sze z futerali em, portmonecik szyldkretowy, t 
nożów i widelców deserowych, 6 szlif' wanych kie- 
liszkdw, ‘„ręcznik znaojfoay 'S. (M., .2"5. zł. 10 -ctmi, 
czarny binokl i ; książki. — Zgubiono portmon 
z kw. 16 zł. i 2 k a rtk i zasr. 1. 74539 i 13030.1-jp, 
Znaleziono książkę służbową Franciszka Mi cały 
z Rudna Wielkiego

Jasło 12. czerwca. Od 5. do 11. czerwca włą
cznie odbywał się egzamin dojrzałości pod przewo
dnictwem radcy szkolnego Edwarda Htiekla. Do 
eerzaminu zgłosiło się 39 zwykłych uczniów i jeden 
prywatysta. Za dojrzałych u zn an i: Biliński Dycnizy, 
Długosz W ładysław (z odznaczeniem), Gabryszewski 
Stanisław, Jiingst W acław, Kosiński Leopold Ja n  
(z odznaczeniem), K ielar Jędrzej, Lewakuwski Zy
gmunt, Litw iniszyń Witold, Makowiec W ładysław, 
Martynowicz Józef, Nowak Stanisław  (z odznacze
niem), Piątkiew icz Kazimierz, Rieger Micnał (z od- 
żnaczeniem), Rzońca Józef, hr. Romer Bronisłąw, 
Sękiewiez Franciszek Ksawery (z odznaczeniem), 
Sienkiewicz Teodor (z odznaczeniem), Smoleń Bro
nisław, Studnicki Ju lian , Sapecki Michał, Szafran 
Franciszek, Swierczyćski Mieczysław, Turkiewicz 
Stanisłcw, Truszkiewicz H ipolit, Trznadel Jan , W eis 
Kazim ierz Dominik (z odznaczeniem). W obr F ran 
ciszek, Zaręba de Dobek Zygmunt, Zaykowskf S ta
nisław Edw ard, 6 reprobowano na 2 miesiące 1, na 
pół roku, 2 na rok, 2 odstąpiło

JarjS fąw  12 . czerwca. Dzisiaj o godzinie 3. 
po południu zapad! się na targowicy 1 miejskiej 
w kanał włościanin z Zarzecza i skutkiem wyzie 
wów podziemnych zmarł, zanim gó z dołu wydobyć 
zdołano. Ju ż  przed kilkunastu la ty  na tej samej 
tarerowicy były podobne zdarzenia Ziemia rozmo ■ 
czona wczorajszą nawałnicą zapadła się pod prze 
jeżdżająćą fur<t, a właściciel tejże zaglądając 
w Stwór v który mu upadł kapelusz, wpadł sam 
za nim i znalazł śmierć w eiągu kilku minut. 
W szelkie usiłowania lekarzy przywrócenia go do 
życia były bezskuteczne. Targowica była ludem 
przepełnioną, a po wypadku zaszłym nie starano 
Się jarm arki rozpędzić* leez tłumy ciekawvch k rę
ciły si^ koło zagrożonego miejsca. W yszedł po- 
dobnu nakaz z Namiestnictwa, aby targowica z do
tychczasowego miejsca usuniętą została, uchwalono 
podobno nabyć grunt za miastem na ten cel, ale 
uchwała ta , j a t  wiele innych, spoczywa W archi
wum naszego grodu.
' Cieszyn 4. czerwca. K atechetę odt. szkoły 
realnej, dra teologji Hawlasa skazał Sąd obwo 
dowy n i  5 fniesięcy więzienia za sprzeniewierzenie 
2.50Ć złr. 1 krydę.

Wiedeń 13. czerwca. Tutejszy E x trnablatt do
nosi i  NcWegu Yorku, że tune rzeczny zbudowany 
pod: Tenessee zaw alił si \ podczas przejazd, pociągu 
kolejuwego Cała służba pociągowa i 16 podróżnych 
zabiło ni; na m i e j s c u ,  a 30 podróżnych odniosło 
ciężkie uszkodzenie.

Budapeszt 13. czerwca. Tut sze Stowarzy
szenie- polskie postanowiło wziąć udział w przyję
ciu reprezentacji miast K rakow a i Lwowa. W  celu 
przeprowadzenia tej uchwały, wyznaczono ściślej
szy Komitet, składający się z siedmiu członków, 
k tóry  porozumieć się ma w tej sprawie z Komite
tem miejskim, zajmującym się przyjmowaniem gośei 
zagranicznych, a zarazem z prezydentem tego Ko- 
m ltetr, oraz burmistrzem Gerloczym.

Bukareszt 13 czerwca. Nowozbudowana odle- 
warniE arsenału tutejszego przy pierwszej próbie 
zgorzała io sżczętu.

Ogromhy pożar srożył się 12 . bm. w Potten-
o.orfie pod 'Wiedniem i w kilku godzinach, mimo 
energicznej pomocy miejscowej i okolicznych straży 
ognioWyen, żniszezył doszczętnie tam tejszy browar 
wraż z sąsi-dniemL budymrami. Do zlokalizowania 
olbrzymiego ognia nrzycz ńił się głównie oddział 
a rty ler iŁ któiy chwili Wybuchu pożąru przyma- 
szerował byf z u>;iczeń 'di ej miejscowości.

'ożar Grodna. w Etatnim  aumerze na
szego pisma podaliśmy depeszę'o pożarze, ja k 5 na 
w idził-gród nadniemeiiski/ Tferaz podajemy bliźsże 
szczegóły wfldłuj E ur. W arSz.' Otoż stosownie do 

1 nadesłanycu .wian^nioścl ogień1 poKazał się w domu,' 
gdzie'm ieśeiła sie 'ażnia, prży Ulicy dzisiejszej Só* 
bofńdj, dawniej Diiriinikanskiej. o p rano .; Silńy 
wiati prżeńiosł w ia t pjżóęę nż ^Uićdnie drewnia

ne domy, które -niebawem stanęły w płomieniach. 
.Ogień ig |rzy ł ,się tak  szybko, w ia tr rzucał iskry 
i głownie tak  daleko, że niebawem w kilkn już 
miejscach potrzeba było ratunku, którego miejsco
wa straż ogniowa, przy niedostatecznej ilości nj.- 
rzędz ratunkowych, ; ą co n a ja^ raza . wody, bo i 
beczeń było zbyt mało. lać nn. —figla. W  parę 
godzin walka z niszczącym; -W si^tkc żywiołem 
stała się niemożliwą, a straż  oyła!. tak  strudzoną, 
że postanowiono zawezwać pomocy z W ilna i B ia
łegostoku.

rjAló coż mogła poradzić i;ita  pomoe? P rze
strzeń objęta pożarem była już  t a i  olbrzymią, że 
jedna uikawka i trzy  beczki, ł  jakiemi pospieszył 
na wezwanie Bi ałystok, były niczem Przerzuciwszy 
się na drugą stronę bardzo szerokiej ulicy Domi
nikańskiej, pożar niebawem objąi i  inne. Przez 
ulicę Policyjną dosięgnąjy 011 Szpitala starozakon- 
nyou, zagarnął także ulicę Trocką, W ielką i Małą 
-i zdołał nay, e t przerzucić, juę  przez niani drogi 
zolaznej na drugą stronę Niemna. O ratowaniu 
domów nie mogło już być mowy. Oddano je  więe 
bez walki na pastwę strasznemu żywiołowi, ra tu 
jąc  tylko życie i ruchomości.

Płonęły małe doinki drewniane, palił] się też 
i większe murowane budowle, jak  hotel Europejski, 
hotel Szlachecki i hotel Romera. Jednym z pierw
szych większych gmachów, jak ie  dotknięte zostały 
pożarem, było więzienie, położone nieopodal od 
miejsca, gdzie ogień pierwyunie powstał. Pastw ą 
płomieni stały się także kasa gubernialna i stacja 
telegrafu rządowego.

Na ulicy Kupieckiej zgorzał bank kupiecki i 
wiele prywatnych większych murowanych domów 
Około godziny 11. płomienie zaczęły dotykać ko
ścioła farnego i w części go zniszczyły. O zmierz
chu zaczął się palić klasztor B rygitek i spłonął 
zupełnie, kościół ocalał.

Cała dzielnica miasta objęta pożarem, sięga
jąca na obiedwie strony Niemna, a mająca przesżło 
pół wiorsty średnicy, przedstaw iała jedno morze 
ognia, który gasł tam tylko, gdzie już nic nie 
pozostawało do zniszczenia. Zdawało się, że całe 
miasto pójdzie z dymem i byłoby się tak  stało, bo 
w iatr roznosił pożogę z przerażającą gwałtowno 
scią, gdyby z nastaniem nocy wicher nie był począł 
uspokajać się powoli i słabnąć. Co więe było już 
przez ogień zajęte, to spłonęło, ale już od piątej 
z rana pożar przynajmniej przestał się rozszerzać.

.Naturalnie, żi przy tak 4em zamieszaniu, jakie 
podobna klęska spowodować musiała, o zebraniu 
doKładniejszych w iaicm ości: ile domów się spaliło, 
n ikt nie miai nawet Czasu pomyśleć. Jeżeli jednak 
przerażeni mieszkańcy pod strasznem wrażeniem 
nie przesadza!ą rozmiarów szkód, to ostatni pożar, 
według ich opowiadań zniszczył do tysiąca bu
dynków.

S traty, również naturalnie w" przybliżeniu, 
podają na pięć milionów rubli. Dokładniejszą ich 
cyfrę ustanowią zapewne wkrótce przybyli natych-. 
miast z "Wilna przedstawiciele rozmaitych towa 
rzystw  asekuracyjnych. Najwięcej, jak  zwykle 
w takich razach bywa, ucierpiała klasa najuboższa. 
Tej od razu zagroziła nędza i niedostatek.

Aby mu chwilowo chociaż zaradzić, powysy- 
łano z bliższych m iast i wsi zapasy chieba i ży
wności. Jest. to jednak ratunek doraźny tylko, 
chwilowy, po którym niezbędną będzie pomoc trw al- 
j z ł  i skuteczniejsza Podróżni, którzy wczoraj 
około południa przejeżdżali pr/oz Grodno, opowia
dali nam o rozdzierającym widoku miństa, którego 
połowa w przeciągu niespełna dwudziestu czterech 
godzin zamieniła się w perzyne. 2 ożywionych nie
dawno, gw am n 1 ruchem tchnących ulie, pozostały 
tylko dymiące zgliszcz.0 okopcone oury doirów i 
kominy chat.

Manewra floty wojennej są na polu zdobyczy 
nauki wojskowej rzeczą zupełnie nową. Do nie
dawna nie znał ich nav. et Aluion, Który kilka 
naście zaledwie la t  temu urządził po raz  pierwszy 
na kanale tz. Summer-fleet-manoeuvres letnie ma
newra. Za przykładem A nglji poszła F rancja, po
tem po roku 1870 Niemcy i A ustrja. W A ustrji 
myślał już o tera dawno jenialny przewódca ma
rynarki TegeGioff i on to pierwszy przekonał Rząd 
o konieczności utrzymywania pierwszej małej eska
dry w ciągiem pogotowiu wojennem W ypadki, 
jednak ówczesne udaremniły iego p lan , a 
śmierć, k tóra go zaskoczyła, odwlokła na łługo 
wykonanie tego. Leez umierając myśl swoją po
zostawił w spuśćiznie następcy swemu w rządzie 
w ice-adm irałowi'br. Sterneck. Ten kołatał długo — 
a jedno i t< samo zawsze mu odpowiadano: „Brak 
środków.* Lecz on nie ustawał, zaprowadzał środki 
oszczędności i doprowadził do tego, że manewra 
się odbywają, obciążając tylko bardzo nieznacznie 
budżet.

Manewra trw ają  przez sześo tygodni i tylko 
w dzień, ażeby oszczędzić na węglu ■ jest to zar 
wsze dosyć czasu, ażeby urzynezyć ludzi i do wófł- 
Mw. do regularnej służby.

Poprzeć nie ' m a n t r a  Wynazał, św.etr.L rezul
ta ty  na polu doś wiadczeń i ilepszeń, a spodziewać 
się należy, że tegoroczne jeszcze lepiej wypadną.

0 katastrofie w Thiers, w departamencie 'uy 
de Donie.1 o której uwiadomił naś onegddj'telegram , 
podaje Figaro bliźsże sŻczegMy. Dnia 10: bm. przed 
.ądem w Thiers tocźyłd si^ sprawa pam Mercier 
obwinionego o ..zabicie przez nieostrożność" (ho- 
mictde par ii..prudcnce). Proces, wytoczońy je 
dnemu z współobywateli, w mieście, liczącym 17 
tysięcy mieszkańców, budził powszechny wśród,lu- 
d r iści interes. To też nietylko izbr sądowa, ale 
scłi ły, wszystkie inne przestrzerie w gmachu i 
dziedzińce Drzylegie zajęte były napierającym się 
tłum in ciekawych. Pod niezwykłym ciężarem ;o 
godzinie 2 z południa załamały s ię 1 lag] i schody 
kamienne, nabite publicznością, prowadzące na 2 . 
piętro. "Widok przedstawiał się okropny, była chwila 
straszliwego przerażenia. Władze wszakże odzy
skały prędko przytomność, i wzięły się energicznie 
do wygrzebywania ludzi ? pod gruzów Do godziny 
9. wieczorem odkopano 60 pokaleczonych, a tru 
pów 20. Według dalszych wiadomości, śmierć zna
lazło ze wszysfkiem 24, rany odniosło 164 osób. 
Wśród odgrzebywania rannych i zabitych, zacho
dziły sceny rozdzierające serea ludzk ie; świadkami 
bowiem sak smutnych chwil bywały, zawsze osoby, 
które w ofiarach Katastrofy, zbroczonych k r vią lub 
martwych już poznawały najdroższych .członków 
swej rodziny.

Spuścizna po Wiktorze Hugo. 2, Paryża do
noszą, że znaleziono i otworzono dwa teśtdmćnty 
nieśmiertelnego togo pisarza, z których jeden: obej
muje finanse, a drugi spuściznę jego literacką. 
Pierwszy naznacza niędzy innymi także prezydenta 
Rzeczypospolite; jako egzekutoćń i bpie‘W; aa ko-* 
rżyść wnuków piety Jerzóg- j Janiry, nnmijazaś 
Zupełnie córkę Adelę która - jak  w1adomo - - ud 
kilku lat przebyty* w1 zakładżr dl: obłąkanytbi i' 
'"łfiściwió upraw^ióttą jest do bóło'7ą sp 1 fku ' g lyr 
brat jej Franciszek i  mo f̂ra Leopoldyn^ pomnrl5 
bekputomnló. P iR  'tóilionófyl''Aa/być' 'w  depńi ŷcie 
u Rctnzylda. Czy enróćż1 fogo/ poZóStai] :!jćs 5cliei,J

walory wartościowe, okaż „się dopioT- po zdjęciu 
pieczęci, które może nastąpić ju ż  teraz, gdyż 
opiekunowie małoletnich zostali mianowani. Rada 
fam ilijna przeznaczyła bowiem jako kuratorów : 
matkę małoletnich ranią L  o c k r  o y, i męża je j 
leput. L o e k r o y ,  a wreszcie synowca ś. p. zmar
łego, Leopolda H u g o .  D rugi testam ent zajmuje 
się wyłącznie pozostałością literacką. Oblicza w 
i jn  poeta, że rękopisy uczynią jeszcze d z i e s i ę ć  
t o m ó w .  Trzy z nich można, zdaniem jego, na I 
tychmiast oddać do druku. Resztę mają zebrać i 
uporządkować: Aug. V a c q u e r i e ,  Paweł Me u -  
r i c e  i E rnest L e f e y r e .  "W razie śmierci któ
regokolwiek z tych trzech, przed ukończeniem ca
łej tej pracy, w y b aczy ł autor dla niego następcę. 
Jako  wynagrodzenie za ie ł trudy, z tego tytułu 
poniesione, „przeznacza iin adziai z czystego zysku 
po snrzed°,ży dzieł wydanych. Rękopisy dzieł już 
wydrukowanych, przenazał Hugo w tym testamen
cie orzyjaciółce woj ej, pani Dra>,u?et, *1 obowiąz
kiem, iż po iej śmierci mają być oddane do naro- 
i .w e j biblioteki. Ponieważ jednak p, Drouet umarła 
ło ić  dawno ^rzed zgonei poety, pfizetc senie 
szukają w pap4orach innej w tej mierze jego dys
pozycji.

Cholera. Z madrytn donoszą, że dc Alberiąne 
przybyła komisja naukowa celem obserwowania 
poszczególnych wypadków grasującej Lam cholery. 1 
Na 159 osób, które uległy epidemji, zmarło dotych
czas 49 osób. Zaszczepiono cholerę 342 osobom, I 
a z tych zachorowały na cholerę 3, z których 
jedna umarła. Rząd portugalski zaprowadza kwa- 
rantanę dla podróżnych z H iszpanji.

DŻunić Celem badania dżumy, wybuchłej w: ■ 
Persji, Rzad turecki ^ y s ła ł  $6 P ersji ^odaka na 
szego dra J  a b ł o n o W b k i e g o .

„Środki piękności" czyli kosmetyki wesziy jnż 
tak  dalece w modę i zyskały niestety taką  wzię-l 
tość u płci pięknej, że najpiękniejsze nawet kobiety! 
nie zadaw alają się już własną urodą i wdziękami,! 
tudzież naturalnem i środkami utrzym ania swej! 
świeżości — jakiem i jest woda, mydło i param i |  
ka, — lecz uciekają się do „sztucznych.* K tóż je  
policzy?! Fabrykanci rozlicznych areyeudów toale
towych są iuż w niemałym kłopocie pod względem 
nazw odpowiednich i bodaj mniej więcej stosownyct 
na owe „środki piękności,* jako t # : wody, i naście] 
proszK itp., które mają podnusić ui ok niewieści] 
a które w stocie Lylko podkopują a nawet niszczą 
zdrowie pretensjonalnych kandydatek do piękna 
idealnego. ,

Członkowie parysziej Re dy sanitarnej ppj 
C li a t i n i D u b r  i s a y„ zajęli się ostatniemi czasy 
a laliza wielu środków toaletowych, najbardziej e« 
vogue F rancji. Rezultatem  ich badań była 
podanie, wniesione dc przełożonej władzy, żądaj 
jąoe, aby perfumerje (fabryki), ze względu na( 
szkodliwe zdrowiu wyroby tychże, były "'Hąd pod] 
dane ścisłemu nadzorowi kompetentnych jrganói 
państwowych.

D la pożytku łaskawych i piękny eh śbez sżtnJ 
ezaych śre dków) czytelniezeK, niech posłużą nie 
które tylko d a ty :

Środki do farbowania włosów, wychw la n i 
jako nieszkodliwe, bo złozone tylko z roślin egzoJ 
tycznych, zawierają, po największej częśe4 s iln ł 
trucizny. Płyny używane io farbowania w łosM  
są zwykle rozczynami amoniaku i kamienia piel 
Kielnego, który oh użycie sprowadza eo uajmnie 
zapalenie ócz. Do szkodliwych należą: 1'Hau d 
fees. Eau de Figaro, i E au de Floride n któ 
rych nie ma ani jednego pierwiastku roślin egzo 
aycznyeh.

ŚrodeK przeciw R egom : Lait mtepheliąu. 
Zawiera głównie sublimat żywego srebra, opróef 
tego pewną, choć małą ilość kwasn siarezanego f 
kamfory Równie zabójcze s ą : E a u  de lys, L a t  
M amilla , Lait de Ninon, E uj, royaie Win^S\ 3 
Eau de Custille itp. Cóż powiedzieć, kiedy nawe 
w tak  niewinnym pudrze „ryżowym “ do iwąrz. 
idkryto na 1000 gramów 300, 40C do 600 g r ł  

mów t. zw .: „blajwajsu!* Baczność więc pł^ 
nadobna!

Windorncści literackie! artystyczni
(O-B) Teatr „Płomienista*. Weź „Deputowl 

nogo z Eombignac* i przem liń hr. de C hantela | 
na B eiuarda, Helenę na Matyldę, margrabinę 
p. de Sambois, dodaj do tego kilka seen z „Męl
na wsi“ i k ilka innych domieszek z rozm aityl

I;; U . ; ,.,1 j

fars francuskich, a będziesz miał ,Płom ienist 
napisaną przez ppv Ferriera , Cohena et Va!bi gu | 
Przedstawiony dwukrotnie utwór francuskich f  
mieślnikjw sztuki jest najpospolitszi far»ą, zbni 
waną prymitywnie, k tóra nie mając żadnej prete 
sji do wartości scenicznej jest jednał rzeczą 
sołą, pełną ruehu i życia, wywołującą serdecz| 
śmiech w teatrze — a więe odpowiednią na sez 
letni. Jest-to  zresztą „,edni o dniówka", któfa 
poczęoiu -wojem ma zEiród śmierci, a jako ta 
uwalnia od bliższego wglądnięcia w jej wady. ’rd 
da się powiedzieć w kilku słowach: A ugust B | 
nard nie mógł być kapitt nem okręt.; li dis, tej 
żi zapadał na morską chorobę. Poznawszy s.ę 
jednem z miejsc kąpielowych z Matyids de. Sa 
bois, zmyśla przed nią tysiączne przygody; któH  
doznał, pozyskuje je j miłość i rękę -m- udaje e ią | 
z musu kapitana i wyieżdża co roku na sześć 
godni1 w podróż. Łatwo pojąć, że podróf ta  
wadzi na bezdroża niewierności, aż po tysiącżnj 
zawikłaniach rzecz się wyjaśnia, Auerust z rzJ 
mundur urojonego kapitana ,Płomienistej* i w rl 
do swej małżonki. Około tej myśli głównej W 
dzs się pocieszne epizody,, komiczne zawikłau 
wesołe typy i jaskraw e sytuacje. Utwór ten zoj 
znacznie przerobiony w tłómaczeniu i wyszło 
to bardzo na ko rzyść; wszystko bowiem, eo w 1 
ginale jest cyniczne, tryw ialne 1 pospolite wypij 
Czono, pozostawiając tylko to, co jest isto tn ie dl 
cipne i wesołe. To też tłómaczowi należą się w ef 
kie pochwały, szczególnie za a k t IH . Rzecz 
sama przez się słaba, polegająca na żywości 
wersacji i sytuacjach, powinna była być grana I 
szalonem — że się tak  wyrażę — tempie; to | 
dnak zrozumiał widocznie tylko p. Lubicz, a .je 
postać Bernarda nie ze w: zystknm  dobrze wyd 
ńie on, ale jego otoczenie winno temu. P . Zboil 
i "Wojdałowicz byli wybornymi w swych °ol| 
p. Ruszkowski był n5e",łym Fanconierem, chodij 
sadzał w szarży, natomiast pp. "Walfiwski 11 
rowski odznaczali się najróżniejszymi Ira  
Kobiece roli odegrane zostały przez pp., A»z 
gerowę Kwiecińską, Urbanowicz i HTisJofyi^ 
należycie; ale zyskałyby na szvbszem tempie^). 
całość zdra izało wczorajsze przedstaw ienie I 
każdyir kroku, że artyści nasi, zajęci podróż! 
K ry-iey  i Szczawnicy, niewiele dokładająi;rtq 
ażeby jako tako przynajmniej;-wystąpić przed b  
;ską publicznością. Dziwne to i -— bardzo ddw^ 

ich Strony h&nneur m  courage malhet 
u Mimochodem zanotujemy, ż e : ̂ Płom ienista‘j 

sżcześeie do scen polskich; zna ją ' bowiem i"
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szawa, a dziś przedstawioną zostanie po raz pierw
szy w Krakowie p. t. „Kometa".

Popis uczeiNuc szkoły fortepianu Jadw igi 
' D n a i  zostW odłożony "t środy na o: vart k 
dnia 18. bm. z powodu, iż ?rk; astra 9. p«łkn pie
choty, akompaniująca koncertom fortepianowym na 
popisie, gra we środę na dochćd kolonij waka- 
jyjnyeh.

Popis Szkoiy śpiewu la r ji  P r a n i ,  odbędzie 
iię jutro, we wtorek d 16. b. m. w sali ratuszo

wej. Początek o godzinie sr pół do 4. po południu.
„Jednodniówka", w  kole artystów i literatów 

warszawskich powstała myśl wydania siłami zbio- 
rowemi tak zw. „Jedniodniówki" ilustrowanej, na 
rzecz pogorzelców grodzieńskich, których pożar 
pozbawił dachu i chlebni

p. Modrzejewska w Dublinie je s t ciągle przed
miotem rozlicznych owacyj. Lord-major Dunlina, 
teL sam który niedawno odmówił udziału w przy
jęciu ks. W alji, p rzyda ł na jej spotkanie swój ga
lowy powóz. O entuzjazmie, wywołanym 'ej prze
mową, jużeśmy donieśli w właściwym czasie, obec
nie dodajemy tylko kilka wiadomości o ej wystę
pach. P rzed przyjazdem do Dublina występowała 
p .  Modrzejewska w Edymburgu, tHasgoy.ie i Lon
dynie, a wszędzie z nadzwyuzajnem powodzeniem. 
Impressario jej, pierwszy dziś w całym świecit, 
nazywa się Abbey, je s t to ten sam, który urządzał 
występy Adeliny P a tti , Nilson, Kochańskiej i Sary 
Bernhard Przedstaw i ima trwa i będą jeszcze trzy  
tygodnie; artystka wystąpi jeszcze w Liwemoolu, 
M anchestize i w Leeds, następnie uda się do Za
kopanego, aby wypocząć tu  parę tygodni przed 
wyjazdem do Ameryki.

Akademja wiedeńsica otrzymała rozprawę prof. 
dra Zygmunta W r ó b l e w s k i e g o  p. t . : „ Ueber 
den elektńschen W iderstand des K upfers , bei 
den niedrigsten K altegradenj tudzież doniesienie 
od prof. K. O l s z e w s k i e g o  o użyciu przez 
niego wrzącego tlenu, azotu i niedokwasu węgla, 
tudzież powietrza atmosferycznego, jako środka 
oziębiającego.

Część III. Śpiewnika polskiego dla Ochronek,
szkół ludowycL i wydziałowych, ułożoneg* przez 
Ja n a  Czrbskiego, nauczyciela przy semiuarjum 
nauczycielskiem męsmem we Lwow.J, a wydanego 
nakładem Towarzystwa Pedagogicznego we Lwowie, 
przeznaczona dla klar IV . V. i VI. Bada szke .i 
poleciła do użytku w szkołach ludowych, pospoli
tych i wydziałowych.

W muzeum wiedeńskiem wystawin-e są liczne 
przedmioty zebrane przez hr Lanckorońskiego 
w czasie jego naukowych podróży do wysp morza 
Śródziemnego i A zji Mniejszej w latach 188! i 84. 
W ystawa urządzona ze z lawstwem i zamiłowa
niem główny A  przedmiotem jest sarkofag^ g* soki
z drugiego wieku po Chrystusie najzupełniej formą 
i duchem pogański. Prócz tego są m aterj wscho
dnie, naczynia starożytne i akwarele p. Malczew
skiego, przedstawiające widoki zwidzanych okolic, 
a  pMedewszystkiem A dalji. : -r i  ;; .........  ■ .

Ruch stowarzyszeń
Z Tew. przyrodników m. Kopernika we Lwo

wie. Posiedzenie le w  odbędzie się we wtorek dni- 
16. bm o T-odzinife 6. w sali X V  w Uniwersytecie 
z następuj »ym* porzą ienr dziennym : 1. Z. F i
scher. Rezultaty  badań nad bańką tętn iącą n wy
moczków. 2. O. Pabia Sprawozdanie z pra prdŁ 
dra "Wróblewskiego nad gazami. 3. Luźue komu* 
nikacje naukowe.

A

Gospodarstwo, przemysł ' handel.
Z  wystawy w Antwerpji. P. S y r o c z y ń s k i i  

Inżynier górniczy Wydziału krajowego, dnia 5. bm. miał 
wykład W sekcji Anvers Stowarzyszenia inżynierów ;el- 
gijskich Prelegent opisał wystawę nafty auBtrjackiej 
w Antwerpji, objaśnił jej układ, podniósł ważność 
przemysłu naftowego i wykazał rolę, jaką Galicja 
“dgryw= w produkcji nafty i wosku ziemnego, wresz
cie wymienił produkta otrzymywane przy destylacji 
nafty Po długiej dyskusji uproszono pana Syroczyń- 
skiego, aby dnia 10. bm. powtórzył swój wykład w gma
chu wystawy antwerpskiej. Sekcja, jak nam donoszą, 
zwidziła oddział austrjaeki w celn zbadania prób nafty i 
skał, z których się odbywa, następne zbadała wystawę 
naft" kaukazkiej, tudzież „ystawy belgijskich destylato- 
rów nafty, mianowicie zaś pan Angenot, profesor ehemji 
przemysłowej w —yższej szkol i handlowej w Anvers. Pan 
Seroczyński wczoraj mówił w sekcji Liege S to w a rz y sz e 
nia inżynierów belgijskicn .. powstaniu nafty.

K o le j  K a r o l a  L u d w ik a .  Dochody tej kolei 
wynosiły w czasie od 1. do 10. tm.: na lfnji Kraków- 
Lwów 174.738 złr., ua linji Lwów-Brody-Podwołoczyska 
54.820 złr., na lokalnej kolei Jarosławskiej 4.320 złr., 
ogólny dochód jest mniejszym od ogólnego dochodu w 
tychże samych dniach dziesięciu roku zeszłego o 47.308 zł.

Wiedeń 15. czerwca. (Tel. „Dz. Pol.“). Na dzisiej
szy targ przypędzono ogołem 2173 wołów, między temi 
galie. 1513 węg. 615 mein. 1045 Gali cyskie płscą 53’—58—, 
węe. t>2—62, niem 54—631 :łr. z l  LOO Jńłc [Isp. -jbienie 
ożywione.

A. Kr z y s z t o f o w i c z  et Comp. Caffe Stierboek, 
albo Praterstrasse 43.

P r^eg ^ ąd  po lityczny .
Lwów '5  czcw ca. 

Otrzymujemy następujące pisano z prośbą o 
um ieszczenie:

„Szanowna Redakcjo !
-iku Polskim  $ dn 

wzmiankę o liście,

Znalazłszy w Dsi*n-
13. czerwca t. r. Nr. 133. 

wystosowanym przez wybor
ców okręgu przemyskiego do byłego posła Wgo 
Zygmunta Kozłowskiego, poczuwam się do obo
wiązku sprostowań.^ najpierw zamieszczonej w 
jednym z poprzednich numerów pisma Waszego 
wiadomości, jakobym wybrany na zebraniu wy
borców w Przemyślu dn 22, maja i . do Komisji 
redakcyjnej wyż wymienionego listu, wyboru 
tego nie przyjął Nie byłen pouezas dokonania 
wyboru Komisji w sali, t.ikąd później wróciwszy 
wyboru się nie zrzekłem. Następnie zastrzedz 
się muszę p r z e c i w k o  f o r m : e  l i s t u ,  który 
w C“j redakcji, w jakiej umieszczono go w dzien
nikach, nie z mo,ą wiadomością i zgodą ogło
szonym został.

Prosząc o -mieszczenie powyższego sprosto
wania, pozostaję z prawdziwem poważaniem

Stanisław Stadnicki. “
Ustawa drogowa, uchwalona na ostatniej 

sesji Sejmu galicyjskiego, nie otrzyma sankcji ce
sarskiej.

P. S o c h o r przybyw a d n ia  18 b m . (w e  
czw artek) do B rodów  i Złoczowa dla p rzed sta 
w ien ia  s ię  w yborcom , i SDrawozdania z c z y n n o 
ści p oselsk ich . ,

Z powodu wyboru Kallira posłem do Rady 
państw o z brodzkiej Izby handlowej, złożył p 
Otton H a u  3n e r  mandat sejmowy z tejże Izby 
brat zaś jego, a prezydent Izbv p. Alfred Ha u -  
s n e r, zamierza z Izby wystąpić

W sprawie przejazdu przez granicę rosyj
ską pisze urzędowa Warner Ztg. pod datą 13. bm.: 
„Na prośbę gal. ck- Namiestnictwa i w skutek 
licznych skarg ze strony poddanych austrjackieh 
na p o s t ę p o w a n i e  rosyjskich organów g ra 
nicznych w Radziwiłłowie, które podróżnym 
przebywającym kilki krotnie granicę na podstaw *e 
tegó s a m e g o  p a i - z p o r u ,  czynią rozliczne 
trudności, nienspraw. cdiiwionę an istniejącemi 
układam i, ani dotychczasowym zwyczajem w 
tej mierze praktykowanym, wystosowało austro- 
weg. Ministerstwo spraw zagranicznych do 
c. k. anmasady w Petersburgu komunikat 
z poleceniem, aby reprezentant naszej monarchji 
zwrócił uwagę ces. rosyjskiego Rządu na ten stan 
zeczy i prosił o wydanie odpowiednich instruk- 

eyj. V odpowiedzi \ a  to oświadczył rosyjski 
urząd zagraniczny, że przytoczone jako przykład 
truduośei sp iwodowane były wyłącznie przez nie 
porozuiatenie, i że od października 1884 mogą 
ioddimi austrjaccy bez przeszkody przebywać gra

nicę na podstawie jednego i tego samego pasz
portu jak  długo oczywiście on je st ważnym.

Pisma wiedeńskie zamieszczają w ostatnich 
numerach statystykę nowej Rady państwa. Neue 
F i Press~ liczy do stronnictwa rządowego 191 
posłów, między innymi posła H e i n r i c  h a ,  je 
dynego reprezentanta t. z W rtschafts^artei , 3 
konserwatystów salcburskich i Z a l l i n g c r a ,  4 
antysemitów, 3 demokratów, 22 w łochów i Rusin., 
w liczbę tę wchodzi jeszcze 5 posłów morawskich 
stronnictwa środka. Według tego dziennika li
czyć będzie lewica 132 posłow, a w;ęc o 15 
mniej, jak w przeszłej kadencji.

Stara Presse przyznał lewicy tylko 127 po
słów, Klubowi czesk.emu 66, Kołu polskiemu 57, 
Klubowi Ilohenwarta 40, Liechtensteina 16 po
słów. Według obliczenia półurzęćowego organu 
straciłaby zjednoczona lewica 21 mandatów. Daty 
podane przez rzeczone dzienniki są zdaniem na- 
szem niedokładne i przedwczesne. Jest jeszcze 
bardzo wątpliwem, czy lewica wróci do parla
mentu, jako zjsdnoczona lewica. Konserwatywne 
żywioły niemieckie nie chciałyby siedzieć w jed 
nym Klubie z radykalnymi 
dowyini, tym znów zdają 
słowie wielkiej posiadłości niepotrzebnym i ucią
żliwym balastem, tak, że rozdwojenie w łoni9 
zj e (jt i o c z  o.n.ej z każdym dniem wzrasta; tak 
samo niepewne «ą oiiezmia członków Klubu 
Coronini"go, nie wiadomo bowiem, czy i pod j i- 
ką formą Klub ten w p.-zyszłej Radzie -aństw a 
funkcjonować będz*e. N idto możliwem jest 
jeszcze zlanie się Klubu Liechtensteina z Klu
bem Hnhen*arta.

Niemcami ultranaro- 
się umiarkowani po-

Dnia 13, b. m.. odbyło ślę ,w! obecności mi
nistra K a 11 a y a uroczyste otwarcie kolei żela
zne; s Metko wie do Mostaru. Minister przy- 
byw si# do Mostaru przyjmowany był z uniesie- 
n>em przez ludność tamtejszą, a po uczcie udał 
się w towarzystwie jenerała broni A p p e 1 a, 
wyższych oficerów dygnitarzy cywilnych na fe
styn ludowy.

Yolksblatt, pisząc o nowym składzie Rady 
państwa, powiada: Żądania Polanów mają teraz 
widoki urzeczywistnienia, ponieważ są uzasadnio
ne. Wykreślenie długu n.dtemnizacyjnego nastąpi 
zgodni i z życzeniem Polaków. Do ragrlacji rzek 
zobowj Ł,zał się Rząd mową tronową i tylko nale
ży dostarczyć potrzebnych planów z kosztory
sami.

Berliński Tageblatt twierdzi, że <:jazd trój- 
eesarski odbędzie się na początku września na 
zamku rajchsztadzkim (w Czechach). .

Niektóre dzienn.ki donoszą, że enłrevue mię
dzy cesarzem F r a n c i s z k i e m  J ó z e f e m  i ca
rem a !  e k s a a d r e m odbędzie się w pierwszych 
dniach września i że także cesarz W i l h e i m  
weźmie w niem udział. Po odjeździo cesarskich 
gości uda się cesarz Franciszek J ózef wraz z 
urcyks. R u d o l f e m  na manewra jesienne do 
Kroacji.

Kijewlanin, organ oficjalny, donosi, że w 
lipcu według stylu starego, car z carycą do Ki
jowa przybędą. Czy tylko przy te.i sposobności 
car nie ogłosi Kijowa trzecią stolicą państwa. 
Stronnictwo panmoskiewskie oddawna już doma
ga się tego.

Wiener M ig . Ztg., odbiera wiadomość z Ro
sji o tłumnem wynoszeniu Bię Niemców z guber- 
nij południowych napowrót do swej ojczyzny.

Yol Coi zamieszcza nadesłany z Berli
na artykuł, w którym dowodzi, że wniosek pru
ski, dotyczący następstwa tronu brunszwiekiego, 
może być traktowany tylko ze stanowiska poli
tycznego. Prusy widzą w objęciu tronu brunszwi- 
ckiego przez księcia kumberlandzkiego narusze
nie sw;-ch najżywotniejszych interesów, i żądają 
w auchu ustaw konstytucyjnych, ochrony tych 
interesów ze strony Rządów związkowych. Dotych
czas znai do wały zawsze pojedyncze państwa ochro
nę swych interesów w państwie t. j. w Radzie 
związkowej. Teraz Prusy żądają tego samego i 
należy się spodziewać, że Rada związkowa n*e 
da się obałamucić jurydycznemi sofizmatami, by 
pogwałca prawa i interesa Prus.

Według orzeczenia lek a rza , stan zdrowia 
cesarza W i l h e l m *  jest zupełnie(zadowalpiający.

C e s a r z  n i e m i e c k i  odjeżdża w czwartek 
do Ems.

Według National Ztg. książę R e u s s ,  poseł 
niemiecki we Wiedniu, przeznaczony jest na pa
nującego ks.ęeia Brunszwiku.

Według telegramu Lloyda, owacje wypra- 
prawione przez ludność londyńską jenerałowi 
Lumsdenowi wielce się niepodobały gabinetowi 
nad Newą. Tenże telegram powiada, że „porozu
mienie'1 pomiędzy Rosją i Anglją „zabagniło się 
znowu.

Sti tist i Saturday Peview  oświadczają sta
nowczo, że prawdziwym powodem ustąpienia 
Gladstona była niezgod? w samym gabinecie a 

-głosowanie służyło tylko za pczór.
Liberalne i radykalne dzienniki komentują w 

sposób ostry postępowanie ^rolowej, która przy
jęła definitywną rezygnację Gladstona nie Konfe
rując z nim przedtem osobiście.

Londyński Standard  oświadcza na mocy upo
ważnienia, że S a l i s b u r y  gotów jest podjąć 
się złozema nowego gabinetu.

Telegramy biura koresp.
Wiedeń 15- czerwca. Tymczaszowy naczelnik 

działu wekslowego w powszechnym Banku depo
zytowym, Karol H a r r e r ,  został uwięziony za 
fałszerstwo not eskomptowych z podpisem dyre
ktora w 'swocie 54.878 złr. na szkodę Baniu, 
ako też za sprzeniewierzenie depozytów giełdo

wych w sumie 30.000 złr. Zaaresztowane t  ,kże 
agenta handlowego, Karola S o l t e r e r a  i Pawła 
H ube r y ’ego, pozostających pod zarzutem współ
uczestnictwa w sprzeniewierzeniu. Wielkie stawni 
H a r r e r a  na małą loterję, zwróciły nań uwagę 
policji, co doprowadziło do wykrycia zbrodni 
Straty H a r r e r e g o  w loterji mają przewyższać 
sumę 150.000 złr.

Wiedeń 14. czerwca. N?jwyżei opodatkowani 
w Dalmacji wybrali hr. B o r e 1 i’e g o (ze stron
nictwa narodowego) 215 gło.-ami p jp c iw  L u 
p ę  n n i e, który otrzymał 198 gło.-ów

Wiedeń 14. czerwca. A ustrjaeki krzyżow nik  
torpedowy „Panthei" wypłynąi w czoraj,szczęśli
wie na m orze w New C istle."

1 ondyn 15. czerwca. (Wiadomość urzędowa). 
S a l i s b u r y  podjął uę  utworzenisi gabinetu.

Według doniesień;Timi su miał J a l i s b i i r y  
przy objęciu swej m’°ii postawić ten warunek, 
aby większość Izby gm.n pozostawiła nowy ga • 
binet w spokoju aż do nowych wyborów (do li
stopada). Salisbury przybywa dziś do Londynu, 
aby odbyć mityng swojego stronnictwa i rozpo
cząć utworzenie gabinetu.

Księztwo C o n n a u g h t  przyjechali w ie
czorem do Lonaynu.

Monachium 15. czerwca. Cesarz austrjaeki 
odjechał wieczorem do W itdnia.

Berlin 14. czerwca. Książe F r y d e r y k  K a 
r o l  został dziś tknięty apopleksją na zamku my
śliwskim w Glinike. Połowa ciała sparaliżowana

Baku 14. czerwca. Pomocnik po emąjstra zo
stał przedwezora napadnięty na ulicy i ran:ony 
śmiertelnie pchnięciem sztyletu. W godzinę pó
źniej wyzionął ducha. Morderca umknął.

Paryż 14. czerwca. (Doniesienie „Ajencji 
Havasa“ z Petersburga): Umowa w spraw;e g ra
nicy afgańskiej została zawartą podpisanie tejże 
ui, gło jednakże zwłoce, % Dowodo „„.spień... 
G l a d s t o n a  z gabinetu.

Wiadomości giełdowe
Lwou, mia 13. czerwca. (Z Izby handlowe,,. I. akuj? 

zi :ukę Kolei gal. Karol Ludwik a 200 s’h  ■•)4a'.,,0 do 
251’50, Kclei Lwow.-CzAn.-Jass^ 229 - do 232-25. Banku . 
hipót. gari: 284-— ao 288'—. Bank kred gal. 230’-  dc, 
235‘—. JT.' Listy zrst< me i_ 100 złr wa_ anstr. Towijrr 
kredyt, gal. zii - 1 5% 99 65 do 100'65, T . warz kredyt ' 
gal. ziem. 4°/0 91'— d" r'2'50., Tow. kred, gal. ziem. 6% : 
99’65 do 100’65, Tow. kred. "gał. ziem, 4°/# 88‘40 do 89-40, -: 
Banku krajowego 4‘/a°/o ^  &• 91'5A do 92’50, Banku 
hip. gal. 6°L 101'35 do 102’35, Banku hip. g» . 5F/0 96*70 
do 97*70, Banku hipot. gal. ,KOb prem 98'70 4o 99-70 
III. Listy dłużne za 100 słr. Jallc -akł. kret., włoóo 
(dawniej 6°/„) 3°/0 w. a. w likwid 77-—; do „9"—, Gąl. żatł : 
kred. włośe (d&.,ni£j'5°/0) 8‘/>0/g W. & w iikwid. 57 — dov 
59-—, Ogóln. )ln. ‘ kreayt. zakł. dla Gal/ i Buk. 6°/« los • 
w _ 13 —’— do —-'—y  lY 0'digi. % ■ 100 złr. ind niuza-1  
eyjne gŁlio. 5®/n 10_ 35 di 10.4-f Koj—malne gal. -Zakł a i 
krjdy owy- wloSu. (daw~nej 6%) 8-®/, ¥. i w • IjkwidH
—•— do — . OMigi  1 jmun Bankr k_ajowegol
I. emisji 97'— uo 98 — Ppży/zŁi krajów, z roku lb /3 | 
3°/0 102-75 do 10 t—, Poźyezki krajowej z roku 1883,i  
90-75 do 91-75, Losy miasta Kr-kowr . ] ;5( iq; 19 50 
Losy mir-sta Stani twowa 22-50 do 24-50. V \4onetj 
Duk» ^olondersp' 5 78 do 5‘88, Dukat cesarski 5-81 do| 
5'91, Napole mdo 9*81 do 9*91, Pół-imperjał rosyj . 1014- 
do 10-24, Rubel rosyjski sren.-ny 1-54 do l -64, Rubel ro- 
njski papierowy l'24s/4 do 1'26‘ń, 100 marek niemiec- 

Kieb 60-5-5 do 61*30, Srebro za 100 złr. —‘— do — — 
Kupony w srebrze za 100 złr. —■— do —■—, Pierwsza 
z eyfer wszystkich pozyeyj znaczy: „płacą", druga „żądają"

Wiedeń Inia 15. czerwca godz, 10. min 35. Akcje 
kredytowe 287-60 Anglo-Austr. —•—, Akcje banku Union, 
79'—, Kolej Karola Ludwika Połudr 138 75,
Renta papierowa — —, Listy zastawne galie. banku hipot. 
—*—, 4‘/j Galicyjski bank krajowy 9 75, Obligi 41/,°/0 
pożyczki krajowej z roku 1883 9050, Losy z roku 
1864 — , Napnleondor 9-87—, Rubel papierów* 1'16—. 
Usposooienie: słabe.-

W iede i dnia 13. ezerwo gom. x min. 45. Akfcje alp. 
tow. górn. 35-80, 'Węg. akcje kredyt. 287-50, Akcje anglo- 
austr. 99-—, Akcje banku F  ion 79-25, Akcje Karola 
Ludwina 249 —, Akcje kolei północL^, 345-—, Akcje kolei 
południowej 138'60, Akcje joiei Alfoldzkiej 186— Akcje 
Staatsbahn 297-75, Akcje kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 
230'50, Akcje kolei węgier. północno-wschodniej 174'25, 
Wiedeńskie losy 124-—. Al i; kolei Rudolfa — —, Akcje 
kolei Albrechta —;—, Węgierskie obligacje państwa 
w złocie 108 5rt Galic-jskie oblig. indemn. 102-—, Losy 
regulacji Cisy 119'20, Losy Landerbanku 95 60, Węffiei-ski 
renta 99-—, Akcie „anku związkowego 10] 75, Avej- barku
obrotowego —■—, Akcje kole:', wegiersko-galicyjskiej ,
Akcje ko1 i państwowej —■—, I  ube' papierowy 1-26— 
Węgierskie losy 116-75, Marek aiemieer :—. Usposc 
bienie: ciche

Wiedeń^AmtklS. czerwca godz. 5. min. 51. Jednolity 
dług państwa w banknotach 82'45, w srebrze 83-10, Renta 
w złocie 103 40 5”/„ austr. renl marcowa 89-75. Akcje 
banku wiedeńskiego 859'—, kredytowego 288'—, Lcndyn 
124-35, Srebro —■—, Napoleondor 9-87—, Dukat ces 
men. 5-86, 100 marei niemieckich 60-95.

B er lin  dnia 13. czerwca godz. 5. min. 50. Rosyjskie 
banknoty 206'10, Akcje kredytowe 473*—, Lombardy 
230’—, Galicyjskie 102-40, Kolei rumuńskiej 59-80, Austrja- 
ckie banknoty 164*15. Po zamknięciu giełdy: kredytowy 
—•—, Lombardy — —.

P a ry i  Renta 3°/„ 82-25.
Telegram y zboiowe  dnia 13 czerwca. — W i e 

deń:  Pszenica —•—, d o  , złr., żyto —•'— do — —
złr., jęczmień —■— do —•— złr., kukurudza —'— do 
—■— złr., owies —•— na —*—, okowita pr. 10 000 liter 
procent 28'50 do 28-75 złr. B u d a p e s z t :  Pszenica 100
kilogramów (na wiosnę) 8-78 do 8'79 złr., rzepak 
fna sierpień-wrzesień) 12-7-5 złr. B e r l i n :  Pszenica źołti 
(na Jmaj-czerwiec) 169'50 m., żyto — — m., spirytu- 
loco .43"40 .m., lei rztp ko wy —-— m. P a r y i :  mąk 
195 Ugr 46'90 fr., olej rzepakowy —•—, spirytus—■— fr.

Sd/ra  W i e d e ń dnia'15. czerwca: 13‘75 do 14'—. 
B r e m :  7-00 lo —■—. H a m b u r g .  690, na maj 
6 80 na sierpień - grudzień 7-40. A n t w e r p j a :  na
maj 17 ’/t- No wy - Yo r k :  7 »/*- r i l a d e l f j a :  7-5/,

HOTEL FRANCUSKI. K. hr. Lanekoroński, z 
Rozdołu. V. Wolski, z Dublan. B. Wojtkowski, z Odesy, 
J  Malczewski, z Krakowa.

HOTEL EUROPEJSŁ - : . Iteioi, z Warssany. Ks. 
J. Czartoryski, z Wiązownicy. K. J  rorsk1 z Ostrow- 
czyka. M. Lewicki, « Koniuszek. K. Tehórznicki, z Kra
kowa. L. Redlieh, z Berna.

HOTE WARSZAWSKI W. Wołcs syński, z Tarno
pola- A  Kostecki^ z Krakowa.

Do P. Te \n̂ aśeictt»u aKCyj kole? 
L^owai^Czernhiwibikiej. .
U^zs^gttiLJiją? t ę  okoliczność, ze 

akcje kolei iAwWsfci-CzeiniioWieckięj obe
cnie nkd spoć*iewa.' e  ,7ysokf‘kurs '227*75 
notują\ poeto" ! gdy aL^'e to lę i Karpia 
Imdwiki stałej dyw ,dennie rocznej 
14— D złri.ńd-sztuki uiesęodzii.jęanie n ,śi 
kurs okołt S4»'25 złi osiągnęły — poleca 
podpisana fii-niaiz mysumienniejszem prze
konaniem konwersję, względnie zamianę 
akcyj Lwowsko-Czerniowieckigh na akcje 
Karola-tudwika. 1936 2—6
Dom komisowy dla interesów bankowych 

i weksiarskich uuątawa Raxa.
Plac Marjacki nr 8,

Wielmożny Pan Henryk Blm enfelf aptekarz we Lwowie.
Miło mi wyznać, ie wino Pańskie z peosyną i dia- 

stazą korzystnie wyróżnia się pod wzgleder skuteczności 
od innych tego rodzaju przetworów a nadto dodatni? stroną 
jego jest i to, że po odetkaniu flaszki nawet i po dłuższym 
czasie nie rozkłada się i nie mętnieje, której to własności 
na innych preparatach zagranicznych i krajowych niedo- 
strzegłem.

D r . Z y g m u n t D z ik o w s k i,
e. k. lekarz powiatowy.

Podhajce,'dnia 5. maja 1885 r. 1

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleca 4

Koniak kuracyjny prawdziwy frarcuski w różnych 
gat inkacu po cenie 2 złr. do 3 z lr. 5C ct. oraz malag

5 |0 listy zastawne
c. k. uprzyw. galie. banku hipotecznego 

({premiowane I niepremiowane) 
polepa jako korzystną lokację kapitałuw

i sprzedaje 5
po lngnmiarliowkńsiym Kursie

AUGUST SCHELLEMBERG
DOM R»NK0WY j KANTOR WYM!ANV 

L w o w ie .
3  "  ' a

N A D E S Ł A N E .
Mydro glicerynowe ftuolowe Bergera cieszy -ie jako 

mydło Ingieniezn. do mycia i toaletowe do codziennego 
użytku ma jak najlepszą opinję tak, że wszyscy powinni 
się liiem posługiwać. Mydło glicerynowe smołowe Bergera 
działa antyseptycznie i" desinfekcyjnie, oczyszcza c rę ze 
wszyitkich ni.,zvstośei i daje jej miękkość i gładkość. 
Ceńa sztuki wraź broszurą 35 cnt.

Główne składy wszystkich bergerowskicu mydeł 
we Lwowie u pp. aptekarzy Piotra Mikolascha, Zygmunta 

i Henryka Blumenfelda. Składy większej części

w e I

Przyjechali do Lwowa dnia 15. czerwca 1885.
HOTEL ŻORZA. A. hr. Cetner, z Podkamienia. 

A. Zaleski, z Rosji. K. Wiszniewski, z DoDrzan. O. Sala, 
z Wysocka.
Bukowiny.

W. Fedorowicz, z Okna. Dr. K. Offner, z

Ruckera 
mydeł we wszystkich aptekach. 1926 1—4

Ł  i gwarancja krajowa
Obligacje komunalne wydane przez 

Bank krajowy otrzymały gwarancję 
krajową. (Reskryptem c. k. Minister
stwa spraw wewnętrznych z 28. Kwie
tnia 1885 r. 1. 6.448).

Z tego powodu polecamy takowe 
jako bardzo korzystną i pewną loka
cję kapitału. i88o 3 - 4

SOKAL i LILIEN
DOM BANKOWY i KANTOR WYMiANY

Do dzisiejszego numeru
dwunasty arkusz powieści pod 

„ S K A Z A N I E C " .

dołączamy 
tytułem :

: KAROL BAdJŁABAN
pod „Złotym Kogutem" we Lwowie

polać?
zu p e łn ie  S w ie iy  tr a n s p o r t

C H I Ń S K O - R O S Y J S K I E J
t t  T 3 T )  T )  a  c p  y r  
JO . JCa JlY. JO JL X

ciemno naciągającej z wybornym smakiem 
U i aromatyczną wonią.
*/2 Kilo Congo cesarskiej . . . .  zfr. 2'20
‘/a v Fam ilijnej..........................   3-20
J/a n Melange de Moskau . . . „ 4'20
‘/a „ Im perial.............................. „ *20
|/i n Wysiewków włas. wysiew? „ 1'70
k  v Wysiewków sprowadzonych „ 1'50

®/a n Souehong w orygin. opak. „ 4'—
Przy odbiorze 3 kilo w jednej poczto

wej paczce opłacam porto do każdej stacji 
pocztowej w kraju. 1894 5—0

SANY AL p e  IM IDY
BftMnoya i  cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, nąj zu

pełniej ozyzta, w  kapeułkach zawarta jest znacznie ekuteczniejsu 
aniżeli kapoku ikubtba. Czyni niepotrzebnem używanie wezel .ct 
ezprycowań i w  przeciągu dni trzech uleoza wszelkie nąjdoleg- 
liwaze i najwięcej zastarzałe rzeżączki, nie utrudząjąc tołądk 
i-nie udzielając nieprzyjemnej woni urynie.

Skład w Pa»tżu, 8, mu. YrraNNZ i w ftŁ6wMTCBAvmKAtM

C z e r e ś n i ©
iak naipiekni‘TiSLe, zupełni? doj

rzałe. po złr. ' 90
Szparagi'grube, białe świeżo brane złr 2-50 
Groch Cukrowy w strączkach . . . „ l-so 
Nowe kartofle (do masła) l-3o
Cytryny z cienkąjskórką . . . • „ -1'90 
rozsyła w 5 kilpwyeh koszach, wolne od 
porta, oclone, w jpakowaniu franco, za 

pobraniem pocztowein

M. M A JO N IC A
■w T r y e ś o i e .  1895 5—0

i i

u
a-

Z n akom itą  m a jo w ą

Ć R T N S Z Ę
lip ta w sk ą

w sagankach 5-cio kilowych
franco po złr- 3*801

również codziennie świeże

m E F N I E
w ł o s k i e

poleca handel

We Lwowie n pp. aptekarzy P. Mikolascha, Z. Ruckera, Beisera i Nalilika.

K A N T O R  W Y  M IA N 1
c. k. uprzyw il. galie.

AKGTJSEGO B U  M E C Z U )
ku pu je  i  sprzeda je

w s z y s t k i e  e fekta  i monety
pod warunkami najprzystępniej szemi

L isty  hipoteczne,
ja k o  te ż

I
w e  h w

)
które według prawa z dnia 1. lipca 1868 (Dz. P. P. 38 Nr. 93) 
i najwyż, postan. z dnia 17. grudnia 1871 r., mogą być użyte do 
lokowania kapitało^ funduszowych pupilarnych, kaucyj małżeń

skich, wojskowych, na kaucje służbowe i wadja
w  037-1 x 1. l ^ a - n t o r z e  d .o  n a , 'b 3 7 -c is i ,

.sirtr* Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło
cznie po kursie dziennym oez doliczenia p ro w iz ji,/ 1500 l —0

aooofe

Do wydzierżawienia
dwa fo lw ark i 

■

L
do klucza Maij»mpolsk'egO na
leżące, 3/4 mili od stacji kolei 
czerniowieckiej Jezupnl położo
ne. Pierwszy obejmuje około 
850 morgów najprzedniejszej 
gleby, dobrze snomasowane , 
drugi obejmuje około 800 mor
gów, ma cały obszar w  jednym 

komplek^e.
Dwor w Wołczkowie jest ob

szerny z oficyną Budynk go 
spodarskie są w dobrvm stanie 
i w odpowiedniej ilości na oby 
dwóch folwarkach 1928 3 .3 

Cena morgów umiarkowana. 
Bliższty wiadomoŚ! * udziela 

Ad minii racin. dubr hr 
A l. P o to c k ie ^ . ~ Em ,a»^pwt

Sklepy własne : 
HOTEL EUROPEJSKI 

i lilio i Hiiituk< 
RÓG W/UiOWEJ:

F ilia :
W K R AKOWI E

SUKIEłsNICF 
1 20.

I
l

Wyborny środek do natyehmiastowegd-fńrbowania włosy w na trwMy i pięiny 
kolor czarny lub ciemni; jest on z^j^tnie nim w dli^y-i, ms «y^wuMfMnia i 

bardztr prosty. — Cenr ; ałr.i • W *  'aJI“ '
r r  > j  - - ■ — ^ ~

Srodk io wygrabiania plam:
Jlkilniu, wywaLtń (jląmy z kurzu-, potu, tłuszczu, piwa. mleka, pleśni i. t 
35 ent. Beruoiina, wy -abia plam; tłuste, pokostowe i maziowe 20 i 30 cnf. — 
EtilinK wywiabia plamy z farb od podłogi, flakon 25 ent. — Jawełina, ry- 
w«b>a plamy owocowe z. wina czerwonego, flakon 20 ent. — ÓMMłntf, wy
wabia plamy powstałe z rdzy, krwi i atramentu. Brazylina, materje rzarne 
wypłowjałe. i poplamione prane w Brazylinie odzyskują pierwotny kolor i po
łysk pakiet 8 cnt, — Ouilaju, do prania wełnianych i jedwabnych materyj, 
pakiecik 6 cnt. — Mydło żółciowe, do wywabiania piam zastarzałych szt. 25 ct.

Najprzedniejsze czernidło glicerynowe
pachnące do obuwia, daje piękny połysk, miękezy skórę i chroni od pękania, 

pudełko po 10 i 20 cnt. 1497 9—6

Smarówdło litewskie
do obuwia i skór, miękezy skórę, szyni ją lieprzemakalną i trwałą1, pudełk 1

po 50 cnt. i 1 złr.

Atrament czarny kampeszowy
nie pleśnieje n e osadza się, piór nie psuje, jen. zawsze czarn; 1 płynhy 

i zupełnie nieszkodliwy, flaszuuzk po cnt. 10, 15, 25, 30 1 50. .

F arby do stem pli
niebieska, fioletowa, eze-wona, czarna, flaszeezka po 50 chi.

Atrament .do znaczeniu iiellzny Dez gumy flaszka 30 cnt.

Cieplice Trennzyńskie
n a  W ęgn-ech. 30 m inut od stacji kolei 
T ep la  - T renezyn - T eplit: T e r m y
a . . ' c z u n e  < x i 28°-— U _  naj- 
skutecanjejsze w- cierpieniaLli guśóco- 
wych n jr iłb b o laah  i td  Z jk ła d , wygo- 
A h i  urźw fzcny, leży w^-pysznej dolinie 
M ałych K arpat, " o b y t .przyjeiuuy i tan. 
Początek sezonu . m aja. *5 L w o w a

^ a  większych stacjach  bL^ty tai" i na- 
p j t  * .--TaAsne-ffiSdreczn.k in-

n * p lP ifw *  w szystkich k sięgarn iach  B roszury 
i ,jry ja ś /iie n ia -u d z ie la  na żądanie bez- 
K ła tn ii. — . 1644 12—20

Książęcy Zarząt icąpMlowy.

Iowy
zelnicy

Ha sezon R
są do wynajęć*

2 mieszkania,
jedno złoż ne z 3 dużych pokoi i 
kuchni, drugie z 2 pokoi i kuchni.

Bliższa wiadomość w Zarządzie dóbr 
w Kruszelnicy poczta Skole. 1933 2—3

Gili ii i mis CL, iu-iolirid X

Powyższe wyroby za cenne i doskonałe w łasności zós 
wyszcLegćlni'iDe sziściom a medalami msług.-

i ii •) i u w O J p. a  il  ) ń \  n  i, : 7(llłsjxb‘łiv/Ofj)iO

Jako pewna i korzystną lokację kapitału 
polecamy

4 7 ,° / o  Listy zastawne Banku krajów. 
5°/0 galie. Obligacje komunalne

po";.adąjące gwarancję krajową 
kupujemy i sprzedajemy po najlepszych 

warunkach
■ . 

1
Dom bankowy i kantor w ym iw ^k  

Polecenia z prowincji wykonuje!^, 
beirwłocznie ber tnjiczć,ńia pro—iiji

‘I-O :?

ł! łw c b v V /



DZIENNIK POLSKI.
,0 1 .<[ *-lV/ •- ;O u

Księgarnia K. ŁUKASZEWICZA we Lwowie 2
p la c  W a r ja c k i ,  H o te l  Ż o r ż a ,  V

obficie zaopatrzona w najśw ieższe nowości p o lsk ie j, n iem ieckiej i francuskiej 
l ite ra tu ry , dz ie ła  w kosztownych oprawach, stosowne na upom inki, książki obraz
kowe d la  dzieci i m łodzieży, dzie ła  poważne z w szystkich ga łęzi wiedzy ludzkiej, Jf 
zbiorowe w y .an ia  pism najznakom itszych polskich  i niem ieckich autorów , naj- v  
bogatszy  wybór powieści, książki szkolne nowe i używane dla wszystkich zak ła 
dów, książl do m odlitwy dla każdego wieku i w szystkich stanów  w opraw ach 
w p łó tno , skórę, szagryn, juchcik , aksam it, szyldkret, róg  baw oli, perłow ą konchę 
i kość słoniową bajecznie tan ie  w ydania  dzieł niem ieckich, b ibliotekę „M rów ki11 
i A. W iślickiego, książki d la  ludu i m łodzieży w iejskiej w opraw ach stosow nych

na nagrodę p ilności.
Instytucjom  publicznym  i Stowarzyszeniom  kasynowym opuszcza się mo

żliwie najw yższy ra b a t ~d cen katalogowych. Z lecen ia  z prow incji za ła tw ia ją  
się natychm iast, dz ie ła  brakujące na  składzie sprow adza w najkrótszym  czasie.

K sięg arn ia  przyjm uje przedpłatę  na  w szystkie czasopism a zaręczając za 
punktualną ekspedycję. D zieła w cenach zniżonych dostarcza  po cenach o g ła
szanych p rzez  nakładców .

Osobom pragnącym  w stałym  pozostaw ać stosunku z księgarni?., czyni się 
w szelkie u ła tw ien ia  w spłacie.

F ^ ę g a rn ia  rozsyła książki do przejrzen ia  i wyboru. 1932 4— 0

oooooooooooooooooooó

0000000000000000000000004

\ a  W a l c e  p r z y  n l i c y  W u l e c k i e j  
w e  W i l l i  p o d  1. 8  j e s t

2 lub 3 pokoje z kuchnią
o d  1 5 .  c z e r w c a  d o  w y n a j ę c i a .

WEBA KING.
..Weba King ‘ lont 60 procent 

tanęzą od zwykłego płótna l prze 
wyższa takowy trzykrotną trwa
łością Nie należy przeto „W eby 
King" I wykłe płótno stawiać w  
jednym i ty i samym rzędzie.

„ W e b a  K i n g “ sporządzoną jes t 
z n a j p r z e d n i e j s z e j  s z w a j c a r 
s k i e j  p r z ę d z y , .  Kr, . ^D rah ł-Ó arn". 
Posiada ona nadzwyczajna elastyczność, 
tudzież w yrugow ał z powodzeniem  
cwe gatunki p łócien , k tó i; sporządzone 
i„w aja  z odpadków  przędzy ju ż  i tak 
słabych, a k tóre  przez chem iczną apre- 
turę resz tk i swej trw ałości tracą.

P ró b k i ,, Weby K tag “ oezp łatn ie  1 
franco przesy łam y W ' t i k s z  c h k a -  
w a ł k  a e h ,  k t ó i* e - i  o i - D r e p t a ć  
i t. d. „  w *gi  a a j d o k ł a  dn  i ej  
p r z e k u n a -  l i ę  o ’ n i e s p o ż y t e j  
t r w a ł o ś c i  i d k o n a ł  ś a i n a 
s z e g o  t o w a r u  i n ik t aiech nie ku
puje „W«jy King/f dsląd ai  ̂ w gp v  
sób powyższy n .e  przenkoa, że w raz e 
nabycia otrzym a towar dobry, któ y 
kupującego n gdy ńi zawiedzie. Oczy
wiście „W eba ing“ raUsi pochodzić 
od nas, p oniL ?aż bardzo tpo ;ebnem jest, 
żfj P . T. Publiczności as m iast p raw dzi
wej „W eby K in g “ podsuniętem  być 
może co innego.

Z nak je s t  urzędownie ochronionym , 
kto go n aślad u je , zostanie sądow nie 
ukarany m.

C e n y  „ We b y  Ki n g “ :
1 '" tu k a  78 etm r. szer., 20 m tr.

długa, na b ieliznę grubszą z łr. 7-— 
l « :tuka 88 etm . szeroka, 2( n tr. 

długa, na cienką dam s„,t, męzką 
i wszelką łóżkową bieliznę t t  8-50 

1 sztuka 175 etm. szeroka, lo  mtr. 
d łu g a , na 6 p rześc ieradeł bez 
szwu, każde 21/, mtr. dług. złr. 11-80 

T en sam gatunek 200 etm szero
kie • •  •„_................................... złr. 12-80

l sz tuka l<o etm. szeroka, 15 mtr. 
d ługa  na bardzo cienkie p rze
śc ie rad ła  .....................................złr. 13-—

W yrób nasz „W eby K ing“ nabyć 
można niefatszowany jed li > , na
szym składzie  1517 19-—0

•we Lwowie
ulica Karola Ludwika 1.1.
M. BAYF H i Spółjc&j

Osłabienie siły męzkiej, cnoroby nerwów.
skryte grzechy młodości i wyuzdania.

I D r a ,  “ ^ 7 “ r T i n a

'raszek peruwiański
(w ytw orzony z ziół peruw iańskich).

- Proszek peruwiański jes t jedyny i jedynie
' nadaje się ku temu, ażeby usunąć wsz eikie osła-'| 

' • bienie członków płodnych i rodnych, a temsa-
? mem u mężczyzn impotencję, a u kobiet niepło

dność. Proszek peruwiański skutkuje także nie- 
- 'j - zawodnie na bezsilność, powstałą przez ubytek 

soków i krwi, jakoteż we wszelkich fazach osła
bienia w skutek wyuzdanego życia, on<mji i polueyj nocnych 
(tej jedynej przyczyny impotencji), dalej przeciwko wszelkim 

i chorobom nerwów, jakoto : osłabienie umysłu, niknięcie siły fizy
cznej, boleść w krzyżn i pacierzu, migrenie, znużenie, brak hu
moru, uporczywe zatwardzenie, nerwowe drżenie rąk i nóg, 
anemja i t, d.

Wszystkich powyżej wymienionych chorób nie leczy ż .d n 
inny dotąd znauy w medycynie środek tak niezwłocznie i •/, taką 
dokładnością, jak D ra W runa proszek peruwiański; nieszkodli
wość poręczona.

Cena jednego pudełka z dokładnym opisem 1 złr. 80 cnt. 
Składy u następuiącye.h pp. aptekarzy: We Lwowie: Zygm- 

Rucker, Piotr Mikolasch, apteka pod „G w iazdą",- w Krakowie- 
W. Redyk; w Czerniowcaun: 1. Gobchowski; w Tarnopolu: Fr- 
Jamrógiewicz. Jenernlny Ajent w Wiedniu: Al. Gischner dyplo
mowany aptekarz, II. Ka;°er-Jo sefs trp se  14. 1521

O G ŁO SZENIE.
ii'-"; ;1 n ,.f.

M au.y aszezyt podać do w iadom ości ogólnej, źe u rządziliśm y ś n i ;  
g ł ó w n y  _ u  n l e p a j u i ę t i i y c l i  J ? a s o n  z n a n e j  w o d y  n ^ i ń s k i  
stŁ lne .i s z c z a w y  a l k a l i c z n e j  ( H i i i n c -  S a u e r b r i t i  ) ,  -k tó ra  o 
wiele przewyższał w szystk i: inne wody tego ródzajti 1 w kć łaeh  handlow ych 
powszechnie jest- znwną .i łubianą,, w 1 g ł ó w n y m  u a n d l n  W ó d  m i n e 
r a l n y c h  d l a  G a l i c j i  .  U u s j i  p .  JE . H e n d r o c h o w i c z a  w e  
Ł r - o w i e ,  istn ie jącym  tam że od la t  k ilk u d z :e s ięe iu , dokąd co 8 dni regu
larn ie  świeże posyłki naszej wody odsyłane bęcfą

H. KS. LODKOWiCZa'
w Bi lin (Czechy).

W  uzupełnieniu  powyższego in seratu  D yrekcji przeinysłowejl M kS. 
Lobk wieża, ośw iadczam  Szanownym pp. odbio om -m ie jsco w y m 'i zam iejsco
wym, że w szelkie zlecenia w zakres mego handlu  wchodzące, ja k  n a jp u n k tu 
alniej i -iajrzete’niei załatw iać będę,, ręcząo za najśw ieższe napełn ian ie .

1777 12—0
E. M endrochowic.■c 9

jgłówny tfcfad. wód -rtincf Aliny eh) w a Lwowie K yn lk  \.,AAr,

co

CD

S  s .

a

de malowania dachów, w n aj
lepszej akości, tarte w podwój
nie gotiw-uytn pokoście, do- 
s tarcz aj a 0  każaej s ta c ji  
kole otoi franco ,  taniej 

jak każda konkurencja

i  M E
we Lwowie Rynek 1. 38

I
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m  
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mt
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*
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C. k. uprzywil. nadworna fabryka powozów

SC H U ST A L A  i Spółki

#
m
m
mt
t

■ w  I D T e s a d l a d o r f ,

zaopatrzyła swój sk ład  w e  L ie o w ie , p r z y  u lic y  K a r o la  L u d w ik a  l. 5 , 
w najno m e  powozy, jako  t o : bryczki, faetony, karety , „eoupees“ , landauerv . śt**"; 
faetony do powożenia, w ęgierskie wózki, taran tasy  i t. p., po ile  m ożności -

nizkfch cenach.
Z arząd  magazynu przyjmuje także wszelkie zam ówienia na uprzęż, 

siodła i wszystkie przyrządy  do ja z d j powozem lub konno i wykonywa ta
kowe sum iennie i w Lajkrotszym czasie. 1.510 21—0

m  
m
m

# # # # # # # # &  # # # # # # # # # # # # # # 1

O św iadczam
,n in iejszem , iż żadnych długów nie zacią
gałem  i żadnych w eksli dotychczas nie 
podpisyw ałem ; gdyby więc jakie obligi 
lub weksle z moim podpisem  lub mojego 
pełnoletn iego syna S tan isław a się okazały, 
takow ych p łac ić  nie będę. 1955 1 — 3 

H ie r o n im  lto in o r .  
w łaścic ie l dóbr  Markow.-e

w  Grochowcach,
m ajątku oddalonym  o m ilę od Przem yśla, 
odbędzie sie z powodu w ydzierżaw ienia 
m ajątku  «1. * 1 6 . ,  1 7 .  i  1 8 .  c z e r w c a

:ja

M
li ej podpisany zaw iadam ia P. T. P u 

bliczność, że po odbyciu przez d łuż
szy czas p rak tyk i na kl.i.ico den ty 

stycznej na w szechnicy w H alli, pod k ie 
runkiem  prof. Dr. H olluendera, o s i  M l i i  
s i ę  w  C z e r n i o w e s i c l i  1 w s z e l k i e  

f  z a k r e s  d c u t y s i y k i  w e h o d z ą . -  
e e  e z y i m o A e i  w e d ł u g '  u a j n o w -  
s z y e l i  z a s a d  n . - . r k i  w y ’ o n n i e .

O rdynuje od godziny 8. —  12. przed 
i od 2. —  (i. po południu . 184 9 —0

Piotr Kadajski
w Czernioweaeli u lica R uska I. 9.

Kanceiarjfc notarjusza
-w  U l a n o w i e ,

potrzebuje

p o m o c n i k a
biegłego w w yrabianiu ak t spadkowych i 
m niejszych kontraktów  taoularnycli. J u ry 

ści m ają pierw szeństwo. 
Z głoszenia  listow nie z wyrażeniem  

warunków. 1862 1— 2

N ow ość!
Napoje pożywno orzeźw iające: Napój g a 
licy jsk i z ekstrak tu  słodu, napój rosyjski 
z ekstrak tu  żyta i kefir z m leka krowiego, 
napój gó ra l, ezerkieskich. Napoje te u- 
znane przez W nych pp. lekarzy  i chem i
ków, jako zdrowe i pożywne, których co
dziennie dostanie  w aptece W go p. K a r
czewskiego w Rynku. 1929 3— 12

całego inwentarza ży
wego i martwego.
Inform aeyj wszelkich udziela i na żą- 

danio szczegółowy spis przedm iotów  toj 
'licy tacji rozseła Z a r z a i l  d ó b r  G r o -  

J b w c e  poczta Przem yśl. 1938 2 —3

wieszczenie.
flctaje się do wiadomości, że 

w postępowaniu spadkowent po 
ś p tiskupie tarnowskim Józe
fie Alojzym baronie -Pukalskim, 
sprzeaane będę, w Tarnowie, w 
pałacu biskupim, przez publi
czną licytację w dniu 2?,. czerw
ca 1885 znaczne kosztowności 
i srebro dołowe, zaś w dniu 
7. lipca 1885 biblioteka.

Tarnów d. 29. maja 1885.

C h o r o b y  n e r w ó w .
O o  n e r - w y ®

Aterwy s% “ łaści-wemi pośrednikami każdego
uczucia, one odbierają wszelkie w rażenie ze-
wnę "zne 1 udzielają ich nam. Jak  różnorodne
są pŁżyczyiąF, tak rozmaite sa objawy chorób  
nerw ow ych . J

W pierwszym rzędzie ściągi nia się nerwów 
, następuje Ogo ne opadnięcie ciała i upadek sił,

■ polciicje i polneje nocne, ntkłosc pamięci, bladość twarzy, za
padłe i z niebieskiemi obwódkami or y, brak humoru, bezsenność, 
m igrena, boleść w krzyżach 1 pacierzu, kurcze histeryczne, za
twardzenie, lęk bez przyczyny, unikanie wesołego towarzystwa, 
cierpienia kobiece, osłabienie, at emja, bole reumatyczne i gość

c o w e , drżenie rąk i nóg itd W szystkich powyżej przytoczonych 
chorób nerwowych Eie” usuwa żaden inny znany dotąd w medy- 
cynie środek tak niezawodnie i z taką dokładnością, jak

Dr. Wruna proszek peruwiański
(w y ra b ia n y  z ziół peruw iańskich^ . _

Za n ieszkod liw ość rą czy  stą.
Cena jednego pudełka wraz z dokładnym przepisem I złr, 80 cnt, w, a,

Składy maia następujący- pp. aptekarze: we Lwowie: Zyg- 
Jttucker i P. M ikolasch; w K rakowie: W. Redyk: w Czernio-
weach: F r. Goliehuwski; w Tgąiaopolu: Fr. Jamrógiewicz.

Jeneralny Ajent w Wiedniu: Al. Gischnur, dypiom. aptekarz, 
II. ^aise.r Josefstrasse, 14. 1534 6—0

Magister farmacji
poszukuje i im ie s z c z e u ła .

Bliższa wiadomość w Adminiarracji 
Dziennika Polskiego.

Praraia saliei flarticl
ZUZANNY B O JA R SK IE J

Lw ów , Rynek l. 37, III. piętro.
D ziękując za dotychczasow e względy 

Szanownej P . T. Publiczności, polecam  
i nadal m oją pracownię, i wykonuję 
wszelkie roboty dam skie podług naj
nowszych żurnali parysk ieh , jako to : 
suknie balowe, wyprawy weselne, kostiu
my, p łaszcze, narzu tk i w iosenne, wierz 
ehy na fu tra  i wszelkie roboty w zakres 
wchodzące.

W ykonuję oraz w szelkie zam ów ienia 
w m iejscu i na prow incję akuratn ie  i po 
um iarkowanych cenach.

KAWA.
dla konsum entów pocztą w balonach 
po 43|4 ktlo netto  zawartości, najde- 
i.k a tn ie jsza , arom atyczna, m ocna, 1. .3- 
fałszowana, za pobraniem  pocztowem, 
o c l o m  i f r a n c o  bez żadnych po

stronnych wydatków 
Perłowa Ceylon, na jde litn ., klg. netto

g r u b o z ia r n i s t a .........................z ł r. 1'92
Mokka s.rabska, praw dz. wybór. „ 170
Cllba, wielko/.iarn. na jdelikat. „ 1"76
Ceylon plantacyjna, eiem no-nie-

bic-ska, w iclkoziarn is.a  . . . „ 1"CC
Laguayra, zielona, przed. . . „ 1 6 2
PorioriCi zielona najdelik . . . „ 1 S
Perłowa C ostarica, zielona moc. „ 1:54
Menado (Złotr. Jawa), bardzo sm. „ 1-50
Perłowa Manila, żó łta , najdelik .

g m b o z i a r t ó s t a ...........................   1'40
Mokka egipska, żółta, ognista  „ 142 

iw. najdel., jifsno-szara ninc. „ 1'38
Domingo, w ielko-ziaru., wybór. „ 1’36 
Campine.s , n a jd e lik a t., Santos, 

bardzo dobra . . . .  • . „
Rio I., najdel., wybór, mocna . „ 
Jam aika, sm akow ita i mocna . „
Bahm, arom. i m ocna . . . . „
Afryk. Mokka perl., brnat. dobra „

Przy zam ówieniu w bal. orygin. po 
50—60 kilogr. koleją 10 cnt. na kilogr. 
tan ie j, oclone i franco do najbliższej 
d la  odbiorcy s tacji. 1524 1—0

Oliwa stołowa
najzupełn iej czysta, z oliwek nizzćj- 
skieli, lekko żółta , łagodna, słodka 5 
złr. 20 et. za 4 kilo netto , u dzbanu

szku blaszanym  oclonym i franco.

W in o  M alag  a
najdelikatn ie jsze , bardzo stare, słodkie; 
mocne złr. ‘yńO, Lacrim a złr. 0-cSO, 
Sherry  złr. 7-20, Frontignan złr. 5 ii0, 
Madera złr. 5 20, Muskatcller złr. 5'20, 
MarsaMa złr. 5-fiO, Vermuth złr. 4-8o, 
Cypryjskie złr. 4"40. wszystko to tow ar 
w ystały  i natu ralny , w beczułeczkach 4 
litrow ych, o c l o n y  i i r i i n k o ,  pocztą 
za pobraniem  bez żadnych z resz tą  wy

datków d la  -odbierającego.

R. IHIAITI, Tri|est.

FORGET
używa się z na jpo 
myślniejszym  sku- 
tk ,em przeciw  k a -  
s>  > iu  n p o r -  

e a y w y n i ,  k a t a r o m ,  k o k l u s z e  f i ,  
u c r w o u f c j  i r y t a c j i  n a c z y ń  p ł n -  
c o w y c l i  i  w s z e l k i m  c i e r p i e 
n i o m  p i e r s i o w y n 1. L ekarze  parvscv 
zawsze z iiomyślnym skutkiem  go p rzep i
sują. Łyżeczka od kawy jest dostateczną.

Dostać można w P a ry ż u  u dr. Chable, 
ruo Y iyienue 30. —  W e Lwowie w aptece 
P . M ikolasoha. 3~ 19

Piwo Bawarsiue
( C n l m b a c h e r  B i “ r |  na szklanki i 

flaszki jako  kuracy jne uznane, oraz

Szynki własnej marynaty
p o l e c a  1789 8 -  0 

H A N D E L  D EL IK A T E SÓ W

St. ffo jcw o fs ia eg o
r ó g  n l i c y  C h o r ą ż c m g y

m

hj Galicyjski Bank kredytowy
w e L w ow ie,

przy ulicy Jagiellońskiej pod 1. 3, 
w y d a j e  n a s t ę p u j ą c e

ASYGNATY KASOWE!!
4 J 2° |o  płatne w 60 dni po wypowiedzeniu.
4°!o „ „ 30

Ewótc d n ia  1. s ty c zn ia  188S  r. 1503 10_ 0

(P rzed ruk  nie będzie płacony).

100 guldenów
zapłacę tem u, który  po kilkudoniowem  
używaniu mego środka przeciwko n a g n io t
kom, „Keralynu“ ap tekarza  Schneida, dzia- 
łającego  bez bolu, bez w ygryzania i bez 
potr, diy w ykraw yw ania , nie s tra c i n a 
gniotków. Praw dziw y tylko w St. Georgs- 

eke Maksa S chneida , w W iedniu, V. 
Bezf-k, W immergassr 33, dokąd adresow ać 
nalcż-y wszelkie zam ówienia. — Cena całej 
flaszki 1 z ł r . , pó ł 60 c n t . , pocztą lO lSlit. 
drożej. Ż ądać nałoży tylko K e r a l y n  
ap tek arza  Schneida i strzedz się naślad o 

wnictwa i t. p. środków.
$k ład  wo Lwowie w aptece P io tra  

M ikolasoha. L548 3—0
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MORSZYN .
Z 'k ła d  Zdrojowy polankowo -  borow now, i  hydroaa łic in if 

otwarty od 1. maja.
Położenie górzyste, n ad er urocze i zdrowe, wśród ’asów szpilkow ych, u podnóża 

K arp at w powiecie S tryjskim .
K ąpiele rzeczne, żętyca, kąpiele  solankowe, borow -tfwe, ciepłe i zimne, 

p a rn ie  ro; orodne i natryski. H y dro terap ja  i leczenie elektryŁąi_
U rządzeń., wygodno, kuc :iia wyborowa we w łasnym  zarządzie d la  gości 

kąpielow ych. —  R estau rac ji publicznej nie ma.
S tacja  kolei państw ow ej, poczta i .te leg ra f w m ie jscu , o 300 kroków od 

Z akładu.
Przyjęcie za porozum ieniem  listow nem  tylko leczących 
W szelkich  objaśnieft1 t/dziela

się.

lobra M i
milę od miasta Buczaeza i stacji 
kolei Transwersalnej odległe, za
wierające 400 morgów ziemi oruej 
i 400 morg. lasu, są do sprzedania.

Bliższej informacji można za- 
s :ągnąć u Dr. Wojciecha Ślączki, 
adwokata w Buczaczu. 1913 3 —5
■1̂ 1 F 1 1 ■■■■■■

Ekstrakt roślinny
(Voge!abilien ekstrakt)

D r  S ( :  U IV E l  ( i  i: H A
leczy pod gw arancją w przeciągu 4 tygodni 
wszystkie skutki oimnji, jako to : polneje, 
o słabienie płciow e, oraz oędąco w począ
tkach choroby nerwów i m lecza pacierzo
wego,' wszystkie zaś inne choroby płciowe 

w jak  najkrótszym  czasie.
Dostać można flakon po 2  *łr- wraz 

z opisem  użycia i korespondencją bezpo
średnio u 1960 1— 21

Dr. Schweigera w Wiedniu
VI f I .  Ł ' tu lo n y ,  29 .

1793 8—0

I  I > r .  A l e k s a n d e r  I Ł e d w e y d e k a !  z kieruj ąej ’
"Z-Z- CZ- 'Jf. V"/. 'łf. 'Jn'//. '/f. '//. ‘J/-_'//.• f -//. TJ ^ I

Główny s^hid we L w ow ie 'i W i k t o r a  G o l l l h a u m a  ulica  K aro la  Ludw ika. 
Skład w S try ju  u I> . J .  V u s s c n  » I a t t a  A  C o  n p .
Skład w Stanisław ow ie u J a m  U f a c n ł y .  1 1778' -5— 12

MAGAZYN NOWOŚCI

M A C I I A Y  S K 1E G 0
we Lwowie, plac Marjacki w  gmachu Banku hipotecznego vis-ń-vis Hotelu Gcorg’a

p o l e c a :

W ielki w yb ó r  n a jm odn iejszych  p a ra so lek  pz złr. 2, 4, 6, 8 , 10
najbogatszycli. —  EN-TOUT-CAS  po złr. 5*50, 0.50 

Parasole angielskie nowego system u (autom at paragon) po zł. G.itO, 7, 8 . t

do

d

D la dam  najm odnieiszeJkonfekoje
to j e s t :

B o ta n d y  a n g ie ls k ie g o  z ł. 22, 24, 26,
i-, t. d i.. ,. A l. I ; ł

R ęk aw iczk i dam skie i m ęzkie jedw a
bne i fil d ’ oeose po cnt. 05, r łr . 1,

Ki

P łaszcze i p a lto ty  j^:^ic-lskic (W atter- 
L"l ‘ prooty ńajińonuicjszycli fasonach

U
o z'łr, 22,-24 itd.  .

14ttfolki. fieot. rjerg&y.-.Do z łr. 8,
^ ł l fc  flO.-jM:. IWStw tw.

Pu ieiocik i ?rub t}-;Bąt ubierane bor 
tatni: pd rS -T ^ y z e j.

P ro ch o w o t angielskie d la  dam  aipago- 
we i jedw abne po zfr. 16 i t. d.

K apelusza filcowe ubierane 
po złr. 6-50, 7-50 itd.

dla pan,

K apelusze  dam skie oarodowc ubierane 
po złr. 1-50 i 2'50.

E oharpes i chusteczk i sznelowc jedw a
bno w nowych kolorach po złr. 
6-50, 8-50, 10-50, 14-50.

W ielki wybór w ach la rzy  m o d n y ch , 
po złr. 1-50, 2, 3, 4 itd.

G orsery francuskie po z łr. 6.

R ękaw iczk i dam nki- o 2, 3, 5 i 10 gu
zikach, po złr. 1‘30, 1 5 0  itd

R ękaw iczk i m ęsk ie , znane z dobrego 
gatunku po z łr. 1-30 i 180 , 2.

J L
Kupe.LUb: > ihęsTde rileowe najnowszego 

fasonu, cza rn e , bronzowe i popie- 
'» te„  po złr. <4; htfo 

i b jl . i i pui-r
łkąpąkweaa ) kksdRW P-tłasciye, po zł. 10.

A “"i UJ —Tl | J II,
t?yl4Uidry.^labigą;^ o  .zła, J . j  9.

.C apelusze1 angiefśiiie , rpiiękkio , czer
wone, o-iałe, granató  wej zielone, po
pielate  i wiele innych kolorów po 
złr. 1-50.

S karpetk i angielskie fil d ’eoos!:e w eł
niane i jedw abne tuzin zł. 7, 8, 9 itd.

K a ftan ik i fil (1’ecosse 
cząwszy od 1 złr. 
jedw abnych.

w e łn ian e , po- 
do najlepszych

K apelusze  męzkie 
i lnanilla .

słomkowe, panam a

K oszule męskie 
złr. 3 itd.

b iałe  i kolorowe po

Najnowsze ro łp ie rze  tuzin  z łr. 3 6 0 ,  

M ankiety  po z łr. 5 i 6 za tuzin.

W ielk i wybór najm odniejszyoh k raw a
tek  dam skich i m ęskich.

C hustki b a tystow e, p łócienne i fu la
rowe , pó ł tuzina po złr. 3 i 4 od 
najcieńszych.

Ponozoony francuskie kolorowe fil d’e- 
cosse we wszystkich -najnowszych 
ko lo rach ,i jedw abny po złr. 1-50.

K a fta n . , spódnio i sk a rp etk i system u 
prof. D r. .Tagera. i

P ła sz c z e  gumowe fW altcrproof) i 1 |
yersible, suknem pokryto po z ł f f  I 
16, 17 itd  , — oraz p r o e li o w e e 
angielskie po i.łr. 7 i 8.

P łaszcze  cienkie gumowe dla. pań i p a 
nów wraz z torbeezką : rzem ieniem  
do przew ieszan ia  po 8 złr.

H aw loki w ełniane (W atterproof) po 
złr. 16, 18 i t. d. 

s a a
P leay , szale i k o łd ry  angielskie nowe 

wzory po złr. lu ,  12, 14, 16 itd. 
r r  r r n

K ufry  torby i necesairy  do podn ży 
w wielkim  wyborze.

WTieTlrl u aH
PR A W D  Z IW  P 'R F L m H R JI

F R A N C U S K IE 1 A N G IE L S K IE J  
tylko z fabryk 

renoroowanyen- za gran eą.

W :elki wybór 
B IŻ U T E R JI FR A N C U SK IE J:

SK ŁA D  W ODY K O L O Ń SK IE J, 
po cnt. 50, zł. 1, 1 50 i 3.

W i e l k i  s k ł a d  w y r o  d o  w  z  b r o n z n ,  p c  ^ c e l a n v ,  s z k ł a ,  a r z e w a  i  s k ó r y -  

Kalosze angielskie dla dam po złr. 160 i 2  50 , r.teskie po z łr  3 ‘5 0  i 4 '5 0 .

w  C e n y  n i ż s z e  j a k  d a w n i e j , b a r d z o  p r z y  s t ą p n ę .  *w«
• 1 ■ ■ i i

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają s i^ o d w t d rą  poczt 1830

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: J ó z e f  L a s k o w n i o k i . Z Drukarni „Dziennika Polskiego" pod zarządem J a n a  Mi  11 ga.


